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uroczyste  otwarcie
III Tarców Północn ch.

Moinon-.t p rz^cin :i ii i a przez ]). Prom jera
Fot. Folo- 

.1 o cl rze jewiciza.
-SIihIu).

W c z o ra j  o 1 w ar lo  III T arg i  P ó łno  
c n e  i W y s ta w ę  L n ia rsk ą .  LroczystUść 
m im o  n ie p e w n e j  pogody  wyipadia oka 
zale. M iasto od ran a  udeko-rowano 
f lag am i,  o ży w io n y  zaś ru c h  na u li­
c a c h  św iadczył, iż całe W ilno  b ie rze  
g re m ja łn y  u d z ia ł  v> te j  d o n io s łe j  dła 
Zii m  n aszy ch  im p rez ie  gospodarcze j .

Przyjazd przedstawicieli 
R^ądu.

Na d ługo  jeszcze p rz e d  godz. 11-tą 
u licę  K ró lew sk ą  po  oh  u s t ro n a c h  c h o ­
d n ik a  zape łn iły  11 n im  w y czek u jące  

" na  p rzy jazd  c z ło n k ó w  Itządu  i o tw  u -  
cie T argów . U wejścia  na T arg i  na 
p o w ita n ie  d o s to jn y c h  gości z g ro m a ­
dzili się p rz e d s ta w ic ie le  m ias ta  i 
w ładz . Za chw ilę  zaczęły  n a d je ż d ż a ć  
sam o c h o d y  z c z ło n k a m i  Rządu, p u n ­
k tu a ln ie  zaś o godz. 11-ej p rzy  d ź w ię ­
k a c h  h y m n u  nar-odowego p rzyby ł w 
to w a rz y s tw ie  w o jew ody  JauzczoMa p. 
p r o n j e r  Jędrzejew  cz, w i ta n y  u b r a ­
m y  w ejśc iow ej p rzez  p re z y d e n la  m ia  
sta  d -ra  M alesżćw skiego  o raz  d y re k ­
to ra  K uczkow skiego . Poza  p. p rem jo-  
r e m  w  o tw a rc iu  T a rg ó w  wzięli udz ia ł  
b. p re m je r  P ry s to r  z m a łż o n k ą ,  m in i ­
s te r  sk a rb u  Z aw adzk i,  .m inister p rz e ­
m y s łu  i h a n d lu  gen. Z arzyck i,  m in i ­
s te r  ro ln ic tw a  i r e fo rm  ro ln y c h  N ako 
n iecznikoff-K lukow iski, m in is te r  k o ­
m u n ik a c j i  B u tk iew icz , p rezes  W a le ry  
S ław ek , w icem in is te r  skarlbu Różu o w 
ski. w icem in is te r  p rzem y słu  i h a n d lu  
Doleżał, d y re k to r  d e p a r ta m e n tu  p rze  
m yślow ego  w m in is te rs tw ie  p rzem y  
słu i h a n d lu  Kandel. P o n a d to  p oza  
w o jew o d ą  w ileń sk im  obecni byli: we 
jewou-uwie: b ia ło s tock i  M a r ja n  Zyn- 
d ram -K o śc ia łk o w sk i  o raz  now o g ró d ź  
U  św id e rsk i ,  w icew ojew oda  J a n k o w ­
ski, gen. Ż«*Ji«?ow.ski, dow óca  O, K. HI
gen. Litw inowicz, p re zy d en .  mnisia  
W iln a  dr. Maleszów ,k i prezes a p e la ­
cji W yszyńsk i ,  p r o k u r a t o r  Sdu Ape­
lacy jn eg o  P rzy łu sk i ,  b. m in is te r  r e ­
fo rm  ro ln y ch  prot'. S tan iew icz ,  u o » 
łow ię  i se n a to ro w ie ,  p rzedstaw ichl-c  
sfer go sp o d arczy ch  i wiele innych  wy 
b i tn y c h  osobistości.

Symboliczne 
orrecięcie wstęgi.

Do wTisłęgi, z a m y k a ją ce j  w stęp  na  
b ren  T a rg ó w  zbliżył się p. p r e m ie r  
Jęd rz r jew k-z .  D ookota  ustaw .ii się 
I n cd is iaw ic ie le  Rządu i w iadz . N a­
s tąp iła  chwiila podni-oisłe j ciszy Do 
z g ro m a d z o m c h  p rz e m ó w ił  p rezyden t  
m ias ta  dr. M aleszew ski, p rz e w o d n i ­
czący  III T a rg ó w  P ó łn o cn y ch  i W y ­
s taw y  L n ia rsk ie j .

Przemówienie prezydenta 
Maleszewskiego.

P a n ie  P re m je rz e ,  D osto jn i  Goście, 
Szanow ni P ań s tw o . Za chwulę n a s tą ­
pi tiitiwiMil o tw arc ia  III Targów Pół- 
n o cn y ch  i W ysław } L n ia rsk ie j .  zasz­
czyconych  p ro te k to ra te m  P a n a  M ar­
sza lka  P iłsudsk iego . K om itet T a rg ó w  
w k tó rego  im ien iu  p rz e m a w ia m ,  w i­
ła 'Serdecznie P a n a ,  P an ie  P rem ie rze ,  
w szy s tk ich  tu o b ecnych ,  k tó rzy  przy 
b y w a ją c  n a  dzjsiejĄzą u roczys to ść  wy 
kaza li  z a in te re so w an ie  n aszą  in ic ja ­
tyw ą.

Z am ierzen iem  n a s /c m .  jak o  or 
g a n i / a to ró w  111 Targów P ó łn o cn y ch  
i W ystaw y L n ia rsk ie j .  było dan ie  1110 
żliwie w y raźn eg o  ob razu  bogac lw  
Ziem P ó łn o cn o  W sch o d n ich ,  na k ló

ly e h  op ie ra jąc  się rozw ija  się' nasza 
w y tw órczość  i w y m ia n a  han d lo w a . 
Slopii-n, w jak im  uda ło  mc n a m  to z a ­
m ierzen ie  z rea liz .nyać  usta li  o pin. ja 
D o s to jnych  i S zanow nych  P a ń s tw a  po 
o be jrzen iu  pokazów  i1 e k sp o n a tó w  
/g ro m a d z o n y c h  ii a 1 a rg ach  i W y s ta ­
wie Ltniurskńyj.

P o d e jm u jąc  inicjały y\ ę zo rg an izo ­
w ania  Targów i W ystawy L n ia rsk ie j ,  
k tó re  m ają  być  eg zam in em  g o sp o d a r  
o y u i .  z łożonym  p rzed  cahm i spo łe ­
czeństw em  p o isk iem  i o p in ją  z a g ra n i ­
cy k ie ro w a l iśm y  się m \  ślą, że tu  na 
ru b ie ż a c h  p ó łn o cn y ch  Rzccz\ pospoli­
tej czas już skończyć  z b ie rn e m  w y ­
c z e k iw a n iem  popraw y k o n ju n k tu r y  
g o sp o d a rcze j  n a to m ia s t  trzeba  się 
w ziąć  zdecydow an ie ,  k o n se k w e n tn ie  
i p la n o w o  d o  ożyw-ienia i d o s k o n a le ­
nia tych  warsztatów^ p racy , k tó re  n a  
z iem iach , tu te jsz y c h  m a ją  .n a tu ra ln e  
w a ru n k i  is tn ien ia  i rozw o ju .  Z an a l  
zy m ie jsco w y ch  s to su n k ó w  go sp o d a r  
c /y c h  z a ry so w u ją  się drogi, po  k tó ­
ry ch  'zam ierzam y k ro czy ć  dla os iąg­
n ięc ia  p ro d u k ty w n o śc i  i ren to w n o śc i  
n a szy ch  g łó w nych  w arsz ta tów  pracy , 
jajkiem i są: ro ln ic tw o , p rzem ysł p r /  d 
w órczy. rz e m io s ło  i n a sze  p laców ki 
hand low e.

Z dajem y sobie d o k ła d n ie  Sprawę 
że p o d e jm u je m y  wysiłek n i t  łatwy, o 
b o w iązu jc  nas jednak  m o ra ln ie  w y ­
soki p r o lc k lo ra t  M arsza lka  P i łsu d s ­
kiego, k tó ry  Sam  n ig d y  ła tw ych  rz e ­
czy n ie  ro b i ł

S tw ie rd za jąc  p e w n e  ko rzy s tn e  od 
p rężen ie  w  ocen ie  nasze j  sy tu ac j i  go­
sp o d a rcze j  i w możliwmściacli jej p o ­
p r a w y  w y ra ż a m y  go tow ość  zd ecy d o ­
w anego  p rzęciw staw ieaiia  się t r u d n o ­
śc iom  p rz e ż y w a n e j  d ep re s j i  e k o n o m i­
cznej.

W  linieniu K om ite tu  O rg a n iz a c y j­
nego i W ystaw y  jiroszę P a n a ,  P a n ie  
P re m je rz e ,  o przycięc ie  wstęgi i u z ­
n an ie  DI Targów  P ó łn o cn y ch  i W y ­
stawy Lniairskiej za o tw arte .

P o  p rz e m ó w ie n iu  p re z y d e n ta  d r  
Mał&szewskiego P a n  P rezes  R ady  Mi 
lu s trów  Ja n u sz  Jęd rze jów icz  d o k o n a ł  
u roczystego  a.klu p rzec ięc ia  e fe k to w ­
nie  w y k o n a n e j  ze łnu wstęgi sym boli  
cznoj, \ \  k ró tk ie m  «w om  jirzeniów ie- 
n iu  P an  P re m je r  ogłasza  jąc III T arg i  
P ó łn o cn e  za o tw a r te  p o d k re ś l i ł  do n io  
słość in ic ja tyw y , j a k ą  podję ły  z iem ie 
pó łn o cn o -w sch o d n ie  w sz u k a n iu  d róg  
do o z -m ie j  w aik i  r, k ry zy sem  i d ą ż e ­
n iu  do p o d n ies ien ia  ogólnego d ob ro  
b y tu  P ań s tw a .

Zwiedzanie Targów  
i W ystawy.

Z chw ilą , gdy T a rg i  zosta ły  ofw ai 
le Pain P r e m je r  w  o toczen iu  P anów  
M in is trów , przedstaiwicieli w ładz  i 
spo łeczeństw u  u d a ł  się do p a w ilo n u  
g łó w n e g o ,“żywo initeresując się zgcD- 
m a d z o u e m i lam  e k sp o n a ta m i .  Zkolei 
P a n  P r c n i j t r  zwiedził W y s ta w ę  L n ia r  
•ską, o b e jm u ją c ą  p aw ilon  g łów ny  W y  
s taw y  i p aw .łon  ,,len w w o js k u ” na 
s tępnie  ry b ack i ,  ipszczclniczy i inne .

Otwarcie pawilonu 
Lsilarskibyo.

U p rogu  p a w ilo n u  ln ia rsk ie g o  P a ­
na  P rc in jc ra  i D o s to jn y c h  Gości po 
w itul p rezes  T o w a rz y s tw a  L n ia rsk ie -  
go' uyr. M aculew icz, w yg ła sza jąc  na 
s tęp u jące  p rzem ó w ien ie :

Tragiczna śmierć asa lotnictwa niemieckiego.
To w a rzysz  lotu Żwirki i W igury nie żyje.

udziul w nienurc

Przem ów, dyr. Maculewitsa.
W  im ien iu  T ow arzysdw a L n ia rs -  

kiego w7 W iln ie  m a m  zaszczyt p o w ita ć  
P a n a  P re m je ra ,  P P  M in is trów , P P . 
Wojew odów, Szanow ne  P a n ie  i S za ­
n o w n y c h  P a n ó w  —  u p rogu  Wysstawy 
L n ia rsk ie j .  W y s ta w a  la jes t  w Poi>- 
cc i>okazem d o ro b k u  m yśli ln ia rsk ie j  

p ie rw szem  zesum ow aniean  z a k r o jo ­
nej na sze roką  sk a lę  akc ji  ln ia rsk ie j .  
W yn ik i  te są powuiżne: -dały się o n e  
o s iągnąć  zaw dz ięcza jąc  da leko  i d ą c e ­
m u  p o p a rc iu  R ządu R zeczypospolite j ,  
g łęb o k iem u  / .rozum ien iu  doniosłości 
z a g ad n ien ia  In ia r -k ieg o  p rzez  władze 
w o jskow e  i intensywm ej p ra c y  o rg a ­
nizacji j spolecznij-ch.

Z aoan ic in  W y s taw y  L n ia rsk ie j  
jest  w y k azan ie  n a o c z n ie  wrszystk im  
że wyrotitjj ln ian e  z k ra jo w e g o  surow7 
ca e ą  w j  I w ą rzan e  w Polsce w w i e l ­
kich  ilościach i w7 ro zm a ity ch  g a tu n ­
k a c h  uraz, że p o s ia d a m y  w ielk ie  m o ­
żliwości n a tu r a ln e  i techn iczne  do da l  
szego r o /w o ju  i u d o sk o n a le n ia  p ro d u  
kcji ln ia rsk ie j .

My w iln ian ie  d u m n i  je s te śm y  z t e ­
go, że p ie rw sze  m ie jsce  w  zak res ie  
p ro d u k c j i  i w y p ra w y  Jnu o raz  w7yt- 
w7a rz a n ia  w ie jsk ich  w yrobów ' ln ia ­
nych  —  z a jm u je  wdaśnie n a sz a  dz ie l­
nica. R ów nież  szczy c im y  s ię  tern. że 
akc ja  ln ia rsk a ,  k tó ra  o g arnę ła  te raz  
ce lą  Polskę —  z a p o c z ą tk o w a n a  zojrta 3 
la tu w7 WrJfflo i że <lcm sam em  zosta 
la j io d k .c ś lo n a  ro la  ziemi w ileńsk ie j  
w życiu  igospodarczem  całego P a ń s t ­
wa. P rzeb ieg  i w y n ik i  p r a c  na ln ia r  . 
k im  o u c in k u  i ro n tu  gt>s pod a r  czego 
p rz e d s ta w i szczegółowo dr. Ja g m m . 
Kaczą więc Pan  P re n i je r  i S zanow ni 
P a ń s tw o  zap o zn ać  się z W v staw ą.

B r R L I N ,  (PAT). —  Z Due.ssr.Wlorfu dor .u .  
szą ,  że w d n iu  26 bni.  o  godz. 7,30 r a n o  uległ 
k a ta s t ro f ie  zn an y  lo tn ik  su o r to w s  Iteinholii  
Poss,  lecgcy w to w a rzy s tw ie  P a w ła  W ein r is -  
cha.  O ba j  lo tn icy  ponieś li  śm ierć  n a  m ie jscu .

W y p ad e k  zdarzy ł  s ię  n ad  m ie jscow ośc ią  
W ild cb erg  koło  .Neustadt nad  Dosse. Przyczy 
n ą  w y p a d k u  by ło  zaczep ien ie  sk rzy d łem  o 
wieżę kościoła .  Przy puszcza  ja ,  /,c Poss le ­
cia ł na  tak  n iew ie lk ie j  wysokości  eelem wy 
zyskan ia  k o rzy s tn eg o  w ia tru .

J a k  w iadom o, R einho ld  Poss był jednym  
z n a j lepszych  i n a jb a rd z ie j  z as łużonych  lot 
p ików niem ieck ich .  B ra l  on  ud z ia ł  w licz­
nych n a ro d o w y ch  i m ięd zy n aro d o w y ch  zawo 
dach  lotniczych. D w ukro tn ie  za ją ł  d rug ie  
m ie jsce  p odczas  challenge  w la tach  1930 i

1932 Obecnie  Poss* bra l  
kim  ra idz ie  aw ioneiek .

KONDOLENC.IA.
BER LIN , (PAT). Z p ow odu  trag iczne j  

śm ierci  R e in h a rd ta  Possa. jednego z l ia jw cb it  
ni i  j.szyeh lotników n iem ieck ich ,  charge  d ‘:i!_ 
fa ire s  polski  w B erlin ie  ra d c a  Wa.szyn.ski « y  
s tosow ał  dziś p ism o  kondolency jne do  ha rn  
na  von N c u ra th a ,  m in is t ra  sp ra w  zagranic/,  
nyeli Rzeszy.

IN N E W YPADKI.
BER LIN . (PVT). W  d rug im  dn iu  ,vai. 

<3u a w io n c t rk  z an o to w a n o  szereg  dalszych 
w ypadków . Opróez  k a ta s t ro fy  Possa  donoszą  
z pod B rem y  o sp a d n ięc iu  na  hagn iska  jed 
nego z uczes tn ik ó w  ra idu .  6 da lszych  ma 
szyn  m u sia ło  lądow ać  przymusowi!,-  inne  zaś 
zawróciły  z p o w o d u  p a n u  jące j mgły. k i lk a  
m aszyn  u l i - J o  uszkodzen iu .

Pogrzeb mjr. Próchnirkiego
WARSZAWA, (PAT). —  W  diniu 26 w k i  

ściele K aro la  B oro m eu sza  n a  P o w ą z k a c h  od 
p ra w io n a  została  m sza  święta  za spokó j  d e  
.czy m jr .  S lan is ław a P róehn ick iego  naczem i 
ka w ydziału  gsipoilan-zeęo M. S. Z. Po n a b o  
żlstolwic tidiiy),) îi> ylażcsiic /.wtok na cm cn  
lurzu iniej«eiiw-\ m. W urorzy .dnśe iac li  żaiob 
r.ycfi wzięli udzia t  infflii.,lrowic B&ck. Hut.i.- 
1,.. k . .l iński,  podseki  c ta r /  , !nnu  w P r c z y d . 
jiun Hady Mini.,lrów Et ' iinii ki. .jzereg wyż 
•szych u rzędników , gon. B u rh a rd t  —  Buika-;.\i 
oraz  liczne gronw n rzy jació t  i kolegów z n n r  
tego. H onory  w o j.akowe cd d a ia  konijian ji. .21 
]). p.

Mandżurja — Sowiety.
Energiczny protest przeciwko przekroczeniu granicy.
CHARBIN, (Pat). R /ąd  niaudżur- 

sk; przesłał "m oralnem u konsulato-
kha sfl-wiectipnui onergioziiA prolesl 
•j ciw ko  pi /  uczenni p rzez  k a w a

locję GPU. gran;ev sow .-m andżu isk .
W  razie pow tórzenia  sio podn/t- 

nyoh w yp ad k ów  protest zapow iada  
bt;rdzo poważm* koąńt kw enoio.

N j n o ws z e  z d o b y c i e  w ie dzy  w z a k r e ­
sie o r ga ni zac j i  s p r z e d a ż y  j p r z e d s i ę ­
b i ors t w.  de kor ac j i  w ys ta w  i wnę t rz  

sk l ep  o wyc h,  oraz  akwi zyc j i

dają jedyne w Polsce
Koncesjonowane Prywatne 
K o e d u k a c y j n e  K u r s y

H l w  i M n u f t L
Czesława Białynickiego-Bfruli  

Wilno, ul* Wileńska 28
Wibi tn i  w y k ł a d o w c y  — teo r e t yc y  
i p rak tycy ,  i nf or ma cj e  i zap i sy  p r z y j ­
mu je  ka n ce la r j a  codz.  w godz .  15— 18 

W ile ń sk a  28 .

Ku r s  3 m i e s i ę c z n y .  W y k ł a d y  wi eczór .

U IT L E R  I .M IN ISTRO W IE RZESZY 
l  f 11 ND ENKURGA.

Zwiedzanie pawilonów.
Po o tw a rc iu  i zwio^Doniu WjtfSta- 

wy Lninrsk io j.  po k tó re j  P a n a  p ro m  j g
je ia  i D o s to jn y ch  Gości o p raw ad za t ,  ^
u d z ie la jąc  w y c z e rp u ją cy c h  in fo rm a-  p |
cy j  dr. Jaganim, P a n  Prezes  R ady  Mini g §
s lró w  oOiąi zyf Się od cz ło n k ó w  Rzą- 
ci ii, k tó rzy  zaczęl. zw iedzać  T a rg i  sa- 
n todz ie ln ie  i l ia rdzo  szczegółowo. T a k  1 =
n a p rz .  Pan  M in is te r  R o ln ie tw a N ako-  ^
nii cz^iikoii-K iukow ski, szczególną u- | j | j
wagę zwróeit  na paw ilo n  tn ia rsk i ,  za H
zn a ja j i i ia jąc  się d ro b iazg o w o  z wy-. H f
cła tn ie js /cm i i eka  uczen i  i ek sp o n a -  
tam i. ^

Na ogół, ja k  już z .aznączvlismy na g
wstępie , c a ło ść  iimprezy, m im o  w y raź  ^
liycti tu i ó d w /ie  ła d ó w  gorączkow e- 
go pośp iechu  \v u rz ą d z a n iu  paw iło- j g
nów i sioisk —  w ypad l i l iodatn io  i = _
irależy p rzypuszczać , że W ilno , jako  j |_
c e n t ra ln y  o - ro d e k  zii ni [>ółnocnj- I g
w sch o d n ich  egzam in ze sw e j  do jrzą -  U l
łości g o sp o d a rcze j  złoży pomy-dnie. O | | 1
ile itiogJiśmy s tw ie rdz ić  nrzedstaw i-  
cie te  R ząd u  z P a n e m  Ił re in je re m  na  
czele oc.onTi w zupełności in ic ja ty w ę  Ig i
W ileńszczyzny do ro zw iązan ia  pro- g g
błe-mu g o spodarczego  av droitgje czyn- g s
nej,  in g e renc ii  i o  ca łośc i im p re z y  wy 
raża l i  się z p raw d z iw e in  u zn an iem .

BERLJ (Pat). Kanclerz R zeszy  
HUier ifćia! s/ę w sobotę jio południu  
sam obitem  tlo Prus W schodnich, 
gdzie w eźm ie udziat w nhehodz/c b it­
wy pod T annenhergiem . Sam olot, w io  
zący H itlera, w ylądow ał v M alborga. 
skąd w tow arzystw ie sekretarza sta ­
nu M eissnera i płk. H nidenburga. kan  
elerz Rzeszy udał się do siedziby pre 
zydenta Rzeszy w N eudeek, gdzie przy  
byli rów nież prem jer Goering i m ini 
ster R eiehsw ehrv Rlomberg.

& l i l E MC I E C H .
„Socjalizm** narodowych socjalistów.

B E R L IN , jPat) .  \ a  z.jeździe n i e ­
m ieck ich  o rg an izacy j  cech o w y ch  prze  
m ó w ien ie  p ro g ra m o w e  w ygłosił  dziś 
se k re ta rz  s tan u  F ed e r .  teo re ty k  go- 
spodairczA p a t r j i  n a ro d o w o -so c ja l i s ty  
czme j.

PoaTrŚ/Sijąc m. in. .sp raw ę so c ja l i ­
zacji, m ów ca  o św iadczy ł że m a r k s i ś ­
ci mieli z a m ia r  p rz e p ro w a d z a ć  tso c ja■ 
hzai ję w sposób, n ie  p row adząc}7 do 
w taśc jw ych  celów. Życie gospodarcze  
dzieli .się n a  3 dziedz iny : p ro d u k c ję ,

łllllllU

Zakłady P> zemyslowe

„C Z E R SK ”
S P .  I  0GR. 0DP.

Zarząd-Warszawa, Piusa XE Nr. 22
WYTWÓRNIA —  CZERSK (Pom orze)

T A R T A K  P A R O W Y
W A R S Z T A T Y  S T O L A R S K I E

F A B R Y K A  W E Ł N Y  D R Z E W N E J
MEB LE  W S Z E L K I E G O  R O D Z A J U  

L I S T W Y  S U R O W E
' L I S T W Y  O Z D O B N E

D O M Y '  D R E W N I A N E

Na ill-Lh T a r g a c h  P ó ł n o c n y c h  pawiljon własny.

Lot małżeństwa Lindberghów
LO NDYN, (Pat). W  południe m a ł­

żonkow ie Lindbertfh w ystartow ali z 
m iejscow ości L en  ick na w yspach  
Nhcttand, potoźonj ch w pobliżu  Szko­
cji, do dalszego lotu.

W arunki atm osferyczne w czas/e  
odlotu zapow iadały s/ę jak najlepiej. 
Lindm  rgow ie m ają zam iar w ylądo­
wać \y K openhadze "dzie zakończą  
ostatecznie sw ój ruiil nad północną  
częścią Atlantyku.

Lot m ałżonków  Lim łbcrgów  n i  ił 
na c*‘łn zbadanie m ożliw ości utw orze  
ni* sta łej kom unikacji lotn iczej m ię 
dr.i] Furopą i Am eryką oraz w ytyczę  
nie drogi (tła tej kom unikacji.

BERLIN, (Pat). O godz. 1M15 w y ­
lądow ał z żona v*7 K openhadze Lind  
bergh. przebyw ając w7 ten sposób o- 
statni e ta p o w e g o  lotu

ob ró t  i spożycie. N a ro d o w i socjaliś, i 
o d rz u c a ją  -wszelkie e k sp e ry m e n ty  so- 
c ja l iz acy jn e  \v dz iedz in ie  p rodukcji .  
I^eder w npom ni.i t  o art .  13 pro-graniu 
naro d o w o -so c ja l is ty czn eg o ,  k tóry-  do 
m aga  się socja lizac ji  p rzeds ięb io rs tw  
jitó s t ru s io w a u y c h .  J a k o  p r z e k ła d  
dziedzin  z \c ia  g o spodarczego  już doj- 
l / a ty c h  do u p a ń s tw o w ie n ia ,  inńw ca  
wspMmiiiat ko te je  żelazne, p rzyczem  
ośw iadczy ł,  że N iem cy obecne  sto ją  
wobec kon iecznośc i  u p a ń s tw o w ie n ia  
pi zedsięb iors tw , w y tw a rz a ją cy c h  
p r ą d  e lek tryczny .

M ówiąc o sp ra w a c h  po li tyk i  fi-
nani.sowt- m ów ca zaznaczy ł  m . in., ze 
n iem i cek i e życie go sp o d arcze  obcią- 

.żone jest  z a d łu ż e n iem  na ogólną  su- 
; ' m ę  90 m il ja rd ó w  m k , w złocie, w  tein 

oko ło  18 m il ja rdów  zad łużen ia  zagra-  
n^/m iigo, O p ro c e n to w a n ie  w w ysokoś 
f i  S— 12 proi jest  d la  n iem ieck iego  
życiu gospodar< zego zbyt w ie lk im  cię 
żarem .

PROTEST PREGIM KO DECYZJI
KŁAJ PEDZK iEJ.

B łiłtL IN . (Pat.p  1)2i.ś prezydent 
naczelnej rady kościoła ew angelick ie  
go złożył pisem ny protest p osłow i li- 
tewskiertiu przeciw ko naruszeniu  
przez rząd litew ski um owy kia (pod >  
kiej. dnlyeząeej działa lności kościo ła  
protestanckiego w okręgu kłajpedz- 
kiin.

„CZARNY FR O N T”.
RKKLiN, (PAT), —  R adykalny  odłam  

pKrtji nitpiińiDwo —  ..socjalistycznej, I, zw. 
,Lzarny  l i f lu t"  pod przeiyndnic twem  Otto 
S lra sse ra  k ló ry  uległ ve .swoim czasie rozw .ą 
zaniii  zaczą ł  u jaw n ia ć  —  ja k  in fo rm u je  b«u 
i'.' W o l i t a  —  «  o.stat .iieh czasach  znowu oży 
w ioną  dz ia ła ln o ść  rew o lu cy jn ą .  Niewyśłedze 
ni ( 'o ly eh e /a s  .sprawcy ro zp o w szech n ia ją  u lo t  
ki p ro p a g an d o w e  zaw ie ra jące  a ta k i  na  rząd  
Rze-fczy. Pi.Sicja we W rocław iu  a resz to w a ła  
l ic / i iych  zwoli  naików S trasse ra .

R O /M łĄ Z A N łi: P O L IO  I 
POMOCNICZEJ.

B ER LIN , (PA T) —  Brunś-.yickie m in is te r  
s tw o  spraw- v e w n ę l rzn y ch  wydało  zarząd ,  e 
nie, rozw iązu jące  oddz ia ły  polic j i  p o m o cn i  
S/e j.  z łożone z członków fo rm ae y j  h i t te row  
skieh .  z dliii ui SM s i e rp n ia  tir.

NIEMA T .U IM M C Y  LISTO W EJ.
LONDYN, (PAT). - ..Times'* p o d a je  dziś  

cśw iadczeiiie  [!rez.ydenta polic j i  w Akwizgra  
kże. z  k ró rego  w yn ik a ,  że lis ty, idące  p rzez  
N iemcy tran zy to m ,  b y w a ją  o tw ie ran e .

Marsz, Raczkiewfcz 
Już je «t w  Europie

LIZBONA. (Pat) W  isobotę p rz y ­
je c h a ł  do Lizbotny w ra c a ją c y  z p o d r ó ­
ży po A m eryce  P o łu d n io w e j  m a r s z a ­
łek Rac.zkiew7icz, k tó reg o  p rz y w ita ł  po 
st-1 ST/umlakowski. M arsz. R aczk ie -  
wicz w y jech a ł  do P a ry ża ,  skąd  w raca  
do  Polski.

LiiKiJbopifh z inuŁ/onk^ w GrcnlaiKlji.

6-KLASOAYA PRYW ATNA SZKOŁA POW SZECHNA  
I OGRÓDEK DZIECIĘCY

F. K 0 M IS A R 0 W E J f F. S ZW AR C Ó W N Y
ul. U n iw ersytecka 1 —  5.

W  szkole powszechnej  b ędą  czynne w  r o k u  szko lnym  1933-34 oddziały  od I-go da  
V-go. Do oddziału  I-go przy jm ow ane  b ę d ą  dzieci od lat 6-ciu.

■Zalpisy do szkoły  i ogródlka co d z ien n ie  od g 10 do 2-ej.
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K U R J E fi W 1 L E N

Na pierwszy zjazd rzemieślniczy 
województwa wileńskiego.

D obrze  się siało, że piervvsz\ 
z jazd  i zeraie.śLniczY w o jew ódz tw a  w i­
leńsk iego  odbyw a  się w czasie  III  T a r  
gó w  P o łu o c in  eh i VVy>fa\vy Lniars- 
kic-j. W łaśn ie  te ra?  k iedy  rob im y  
przeg ląd  m ożliw ości g o spodarczych  
W ilt iis/czv/,ny, jest na jw łasciw  s /a  po 
ira, by  zabra l i  głos p rzedstaw  icięle 
t r z y n a s tu  tysięcy w a rsz ta tó w  rzeiniesi 
ińczycli. By z re fe ro w a li  sy tuac ję  rz e ­
m iosła  i sp recyzow ali  sw oje postu la ty

-V sy tuacja  rzem io s ła  na Wiły fis/. - 
czyźn ie  nie jest lekka , W łaśn ie  na  tej 
W ileńszczyźn ie ,  'k tó r a  za czasów  r o ­
sy jsk ich  b y ła  tv lko  k ro p lą  w m orzu  
yy obec roz leg łych  te re n ó w  cesa rs tw a  
ro sy jsk ieg o .  K tóżby  w tedy  in te r e s o ­
w ał się ja k ie m iś  p o trzeb am i rzemieśl 
n ika  w ileńskiego? Jego  życiem  i kw 
l i f ik a c ja m i?  N ik o m u  n a w e t  przez 
m yśl n ie  iprzechodzilo , by  rzem ies in .  
k ó w  zorganizoyyać, w ykw alif ikow ać  i 
z a t ru d n ić  By w yszukać  d o g o d n e  rv n  
ki zby tu  dła ich w yrobów . S tosow ano  
dew izę :  „k a ż d y  so b ie  rzepkę  sk ro
b ie ‘\

No. i n a sk ro b an o . . .
W sie  i m ia s teczk a  za ro iły  się <>d 

dom ow ycli  pa r taczy .  Coraz częściej 
s p o ty k a n o  rzem ieś ln ik ó w  do w sz y s t ­
kiego. A racze j don iezeg o .  Ale w tedy, 
k iedy  n ie  b y ło  k r j z y s u  wyk w a li ł .ko  
w an i rzem ieś ln icy  ipatrzyli n a  s w o ­
ich n ie u d a ły c h  konkurentóyy  z .pobła- 
żliyyością. Mowi-li: n iecli się ta  m ucha  
row m eż  pożywi.

P r a c j  n a m  nie źb rakn ie .
P rzysz ła  yvojna, a pon ie j  kryzys. 

Rozpoczęła  się ciężka w a lka  o z a m ó ­
w ien ia .  Coraz t ru d n ie j  oyło w alczyć 
z k o n k u re n c ją  f a b ry c z n ą  A do  tego 
n a  k a ż d y m  k r o k u  g ry z ły  te m uchv, 
k tó re  cięły  co raz  do tk l iw ie j  niż osy 
C: p anow ie  z donioyyein yvykształce-< 
mieni mie legalizow ali  sw oich  warsz- 
ta tów , s k u tk ie m  -tego nie p łacili  po 
d a tk ó w  i in n y c h  św iad czeń  s o c j a l ­
nych .  bogli  yyięc p ra c o w a ć  Ja n ie  j. Z a ­
częta się szerzyć  n ieuczc iw a  k o n k u re n  
cja . A y, s iad  za n ią  b a n k ru c tw o  tych, 
k tó rz y  nie s to so w a li  się do  noyyych 
m e to d  w alki.  K tó rzy  n ie  anieli ochoty 
i sil rozjpychać się łokc iam i na z a sa ­
d a c h  w olne j  k o n k u re n c j i .  C oraz w ię ­
cej u czc iw ych  rzem ieś ln ik ó w  spycha  
110  w o s ta tn ią  nędzę i zas i lano  n iem i 
szereg i bez ro b o tn y ch ,  lub  clia łupni-  
kóyv.

W ów czas  P a ń s tw o  podn ios ło  g ło­
wę. Z org an izo w a ło  Izby R zem ieś ln i­
cze, w ydało  szereg u s taw  b ro n ią c y c h  
p rzed  n ieu czc iw ą  k o n k u re n c ją ,  z a in ­
te re so w a ło  się k w a l i f ik a c ja m i  rzemiti 
s in ików , zaczęło p o m a g a ć  Izbom  R/e 
m teś łn iczy m  yy w y sz u k iw a n iu  r \ t ik ó w  
zbytu  i k r e d y tu  n a  rozbudoyyę n o ­
w y ch  wra r sz ta tó w  p racy

P a ń s tw o  więc z robiło  p ie rw sze  
k ro k  n a  d ro d ze  do zo rg an izo w an ia  
rz e m io s ła  n a  z a sa d a c h  p lanow ośc i .  
Dalsze k ro k i  n a le ż ą  do p rz e d s ta w i  
cielstyy rzem ieśln icz.,  o b ra d u ją c y c h  
dzis ia j  w W ilnie .

Mówi się n ie ra z ,  że W ileńszezyz- 
na jesl b iedna i s k u tk ie m  tego rz e ­
m iosło n ie m a  t rw a lsz y c h  w id o k u  w ro 
zw oju . Że tu ta j  ż a d n a  Iźba  R zem ieś l­
nicza n ie  p o t ra f i  n ic  zm ienić  n a w e t  
wdedy, g d yby  z Izby zrob ił  się ca łv  pa 
łac  z liczną l ibe r ją .

Pog ląd  z g ru n t  u t ałszyyyy.
Kiedy n ik ł  mie troszczy ł  się o  rze ­

m iosło , to rzeczyw iście , w szyscy k i­
w ali  g łow am i i l i tow a ły  się n a d  b e z ­
ra d n o śc ią  rzemieślnikóyy W ileńszczy- 
zny. In a c z e j  je s t  dz is ia j .  P rzec ież  r ę ­
k aw iczk i  w ileń sk .e  e ą  już z n a n e  w 
Anglji, H o lan d j i ,  D an j i  i osta tn i.)  yy 
S ta n a c h  Z jed n o czo n y ch  A m eryk ;

A cóż z n a c /ą  o s ta tn ie  a m e r y k a ń ­
skie za inów ien ie  beczek dęb o w y ch ;  a 
g a la n te r ia  d rzow na .  a s to ln ice  i desk i 
clo prasoyyunia , a ló re  zam ó w iła  An- 
glja  na su m ę  I m il jona  400 tys. zł.?
N e móyyię już o zam ó w ien iu  k u r te k  
s k ó rz a n y c h  przez H o land ję ,  obm yia  i 
bluz rolmtniczy ch |>rzez Z. S. S. R.
Z każd y m  d n ie m  niem al n a p ły w a ją  
no w e  ob s ia łu n k i .  W y sta rczy ło  tylko, 
że W ileń sk a  Izba R zem ieśln icza  en e r  
giczmia zabra ła  się do rzeczy

Nies-tcR n ie  w szystk ie  zam ów ie- 
iiia m o g ą  hyc yyykonane. I to nie z 
b r a k u  su ro w c a  i rzem ieś ln ików , lecz 
często z b r a k u  o d p o w ied z ia ln e j  o rg a ­
n izac ji  rzem ieś ln icze j  lub  z b rak u  k re  
d y lów  i.nwestycy jaio - o b ro to w y ch .

Oczyiyyście p rzeszk o d y  te są do u- 
.sun ięc ia . Gdv będzie  g w a ra n c ja  zyyrot 
ua, k re d y ty  zaw sze  si° zna jdą .  U-two 
rżen ie  zaś o d p o w ied z ia ln y ch  o rg a m  
zacyj zależy od sa m y c h  r z e m ie ś ln i ­
ków.

* * *
P ierw szy  Zjazd Rzemieślniczy' W o 

jew odr.lw a W ileńsk iego , o b ra d u je  
Podoh ine ,  jak  I ł ł  T a rg i  P ó łn o cn e  i 
W ystayva lm ia r s k a  zm ie rza  do pod 
n ies ien ia  d o b ro b y tu  W ileń szczy zn j  
Jes t  d o b rze  zo rg a n iz o w a n y ,  n iew ąt-  
pliw ie przyczyn i się do ściśle jszego 
sp re c y z o w a n ia  p o s tu la tó w  Wileńs/.- 
ozyzny

Należy więc m u życzyć ow o cn y ch  
o b ra d .  W . R udzińsk i .

Program zjazdu 
rzemieślników.

W  d n iu  ‘27 i 28 s ie rp n ia  1933 c. o d ­
będz ie  Gę yv W iln ie  Piervyszy Zjazd  
R zem ieśln iczy  W o je w ó d z tw a  W ile ń ­
skiego. P rzed  olyyarciem z jazdu  o g.
8 m. 30 odbędz ie  się n a b o ż e ń s tw o  w 
kościele Sw. D u ch a  (po -D om in ikuńs  
kim), poczein  u licam i W ileńską ,  M i­
ck iew icza  i p rz e z  P lac  K a te d ra ln y  r u ­
szy  p o ch ó d ,  by  złożyć od rzem iosła  
yyojewództwa w ileńsk iego  w ien iec  na 
G rob ie  N ieznanego  Żo łn ie rza

O tw arc ie  z jazd u  n a s tą p i  w Małej 
Sali M iejskiej ,  ul. K o ń sk a  Nr. 3 o g- 
11-ej w ob ecn o śc i  p rz e d s taw ic ie l i  
yy laciz i p rz y b y ły c h  gości z W a rsz a w y  

Na zjeździe  z o s ta n ą  p o ru s z o n e  n a j  
a k tu a ln ie js z e  sp raw y , tyczące  się o- 
p o d a tk o w a n ia ,  n ie leg a ln y ch  w a r s z ta ­
tów , n ie u c z c iw e j '  k o n k u ren c j i ,  eks 
p o r tu  p ro d u k tó w  rzt m ieśłn iczych , n o ­
welizac ji  u s ta w y  p rzem y s ło w e j  i t. d.

W yyyiriku d y sk u s j i  w in n y  zapaść  
u c h w a ły  i rezo lucje ,  k tó re  Dędą gło- 

rzem iosła  yyileńskiego. 
T y lk o  w spó lnem i s i łam i i zgod- 

n e m  d z ia łan iem  zd o b ęd z iem y  n a le ż ­
n e  n a m  s tanow isko ,  zd o łam y  z a p e w  
■nic rzem iosłu  zdrowy by t  i n o rm alny  
ro zw ó j .  ^

W  obecnej chwili t ru d n y c h  i cięż 
kicłi w a ru n k ó w  m a te r  ja lnych  zam ias t  
c zek ać  n a  lep szą  przyszłość, s a m i  tę 
p rzyszłość  m u s h n y  tsobie yyywalczyć. 
M usim y p o k a z a ć  ja k ą  siłę i m oc tw o ­
rzym y.

sem  całego

ar ..m*
W szędzie do naLycla.

—  O W U K Z D Z I F  M A R S Z .  PIŁSUDSkt57 
GO 1)0 1 /  i S I O U 10  U y ikrąźą u porbsyw e  i 
wciąż powlniusiijące s ię  'po.ctos.ki. Mówią one 
że Mar.szith-.k mu o l iz j im ić  w darze  hip.tory. 
ną sziiihlę Ju<lm$ua ŹólkiewRkic-go, -znajdują­
cą się  w skiujjis.il kkiiszitoru. W  zwiuzlkn z 
lym u ro czy .->(ymi akte-ni, k ló ry  ima odbyć .fię 
w p o czą tkach  września  czynione  są po d o b n o  
spe c ja ln e  ipnzygołowniiiti. '-

—  JA M B OR EE HARCEKZ5 SŁOW IAN . 
odbędzk* sic  w 1* ols cc i lo jeszcze w roku  
b ieżącym  jalk to uchwailiia konfe renc ja ,  > I- 
by la  w Gódólo. '.V roku  z as 19114 ..odbędzie >ic 
'kurs mstru-ktorów skniulowych —  sio w i m  z 
udz ia tem  10 inslrukIoj-ów z  k ażdego  .pań. 
«tv> i

— 1‘ŁM.SKl AS 1' II ,1 do p o k ry w a n ia  szos 
o t rzy m am y  naresrzeje z p ań s tw o w y ch  z a ś ? . 
dow ..Pohiiiu"- n ro l io b y rz u .  D otąd  taki  
asfalt  sp ro w ad za  li.śniy‘«  'zag ran icy ;  phiwi- ,.  
7 A ' Stanów  Żjcd-noezoti> ch.

— Gigsi —  k ia > i ‘( m ; y i  d a p l o m a t o h
-Olgiji i iPoI.sici s ta ły  .się... b o d a j  ifśi akuilok 
intrygi 'iiicmiecki,-j. —  Ja k  wklać  p ro i j l c n  
n a p ra w d ę  m iędzyn  irodbwy.. .  Poszło o lo, żl- 
aniibasada ang ie lska  z\) róciła  s i ę  z;1 sk a rg ą ,  
iż gęsi im p o r to w a n e  z Polski  iw-prowa-d 'I ły 
do Anglji  1 ,zw. chole-rę d ro b iu .  S p ra w ę  z b a ­
dano .  Okaza-ło się, że wszystk ie  gc .i  bwły kil 
k a k ro tn ie  bada.ue przerz weloi-ynarzy i me 
może bv< m ow y o Icm by  ró d  gęsi z ag ran icą  
Polski rc jirezen tow ały  sz tuk i  ełmre. \ a t  i- 
miasl.. . t r a n sp o r t  gęsi szedł p rzez  Niemcy, 
Otóż laimtejsi kuipcy posługiwali  się  już " i. 
każen iem  j-i.ko g ro d k i ;  m ko-ykurency ju i  u. 
’I'a,k np. upi;dcmja jii-yszczy przed  p a ru  Włv, 
ipr-ysiziła do nas lą, drogą

— NIEZWYKLE ZJAWISKO W  KRYNI-
• ) -wywołało zain lcresaw anie  -niclyłisb lu d ­
ności, ale  i uczonych. Olo p rzesy c a ją cy  kry  
n iek ie  wody  Jm-zw-orilnik węglowy |GOs) za ­
czął /. k i lk o m e tro w e j  p raw ię  głę-bi buchać  
śniożystii nra-są. l/ci£*Ul umię.li p o k a za ć  laką  
sziruikę w la b o ra to r ju m  ab żeby tak  s a n n .  
r.zuhiie — Aiccicili s ię  więc óo  K. s n icy  I, 
ra d a  w radę, poslanoM iłi .tą n iezwykłą  V >,-- 
mę COo nazw ać  ,,M roblewwkit"... —  \ , ;
..cześc s łynnego  proi .  W róblewskiego.. .

.. .„Fulropoif-.  , .ŚIedzioryb“ . „M ordofot '  
uży te  na szyldzie czy a iiszu  oburzyłyby ucz-i 
■nych. ,AY ró-ldcwskif ,'jH-wnio u jdzie  n a  sucho .  
Ju ż  bo wogole cliemja m a swoje  p ra w id ła  ję­
zykowe. iiiii by  i „dw uk ępulścian ęrrIe:!) ,. - 
n ikogo  nie razu .  — .Przj naj-mniej s t y l b ł y n .  • 
nie...

—  POCIĄGI ,.I. LrX —TO IiPED A  • /o s ta n ą  
u ru c h o m io n e  na  i injacli  Dyr. Krakowskii-i-  
Z akopane ,  R abka ,  Żegiestów i Krynica.  V. 
lyeli luksusów veb wiigcutsięh m oto ro w y ch  łię 
d'ą je d n a k  s to so w an e  b. iznaczne -ozf-ra.nk-zę-ą 
nia b agażow e —- do 10 ikg.

—  NOWY GAZ W O JE N N Y  anonsu  
, ,Eeho de P a r i s “ Mieli go wynaleźć  w 1*1.1- 
r a lo r j a r n  niem ieckich , a odznacza  się  lem 
nowy labrykąJ,  że żadne  .maski, u ż y w an e  d a .  
lychczas,  .przeciw n i i in u  nie skaitkują.

—  FI!RAN U< IEKL 1)0 ADOLFA. — 
Gracz .R uchu" i reprezemlitcyjuy sk rz y d ło ­
wy fuilibolista poteki,  Ua"bain. zbi.ogł z Pol.-.ki 
jj-rzcz. z ieloną gran icę  i włażyt b a rw ,  jed n e j  
i  d ru ż y n  n iem ieck ich  T ak  p o d a je  „Chwila" .  
J a k  to by ło  w istocie —  nie w iadom o na raz  e. 
W ątp l iw e  jed n ak ,  czy talki —  frez, p reced e . i_ 
su  do tąd  —  ,s,posć<l) zm ien ian ia  b a rw  k lu b o ­
wych zostan ie  zaap ro b o w a n y  przez władze 
sport  owe chociażby

—  H IT L ER O W C Y  ZAMAŻĄ a \ \  ASTYKI
na  ipopstrzonych m urac li  m ias t  austrjacki< n 
doprowadtzają i  te ostatnii; d o  s ta n u  p ierwol-  

4i«go. Zarzątlizenie, by d aw n i  członkow ie  p tr 
t j i  h i t le row sk ie j  odrob i l i  sw a  krzykliwa, i 
niek'uljlura>l>ną m az an in ę  ag itacy jna-  ma s a n k  
cję  grzyw ny hub k a r y  w ięziennej .

— ZNIKLI MIESZKAŃCY 300 V\ SI w 
Syrji! P ism a  angie lskie  donoszą,  że wielkie 
obszary  w schodnie j  Syrji .wyludniły się  ivi_ 
glo i -bez ś ladu. A p rz e k o n a l i  się  o tom  ...nuej' 
sco w i .komornicy' i sek we.stralorzy, k tó rzy  wy­
ruszyli  na  śc iągan ie  należności sk a rb  owych, 
yrzędtnicy ci z jediatli  witdką połać  krajai  i w 
(upiisziczonydi wsiach znaleźli ly-lko s tad a  wi, 
k ó w  i szakali .  Gdzie siię -podiziatn ludność?  Co 
ją  sk łon i ło  do u lo tn ien ia  s ię?  —  Ńicwi;ul>- 
mo. C/.yż.by- ci so k w es lra lo rz y  angielscy?...

—  ROZSTRZELANO GOŁĘBIA.. JAKO 
SZPIEGA, a im ało  lo miejsce  v. T u r r j i .  Z ła ­
p a n o  lam  s-krzyilłalego lislonoszai iz r ik ry lym  
p lan em  jed n e j  z. tw ierdz  łu reek ich .  K ioś z ro ­
bił  .plan i użył go łęb ia  j ak o  łajcznika szpie- 
gows.kiięio. Plan. o debrano ,  ale c o  z robić  z 
„ łą c z n ik ie m 1'? Puścić  w o ln o ?  —  Może być 
p o n o w n ie  mżyły w lym cej.u. Zresizlą n a p ew  
no wróci do swoich — do w rogów  T u rc j i  .. 
A w i j # * —  Rozstrzelać  szpiega!

W y r o k  w y  k im an o . m i.

Statek, który uratow ał załogą „Ni<pmna“ z wizytą w  Gdyni

Na p raw o  moJorcrwiec szw edzki  filrMi- 
pnuc<łs*en M argare la" ,  k tó ry  wyraitował z a ­
łogę polsk iego  da tku  Niemen*' Moilorawiec 
ten p rz y b y ł  obecnie  p-c> raz  p ie rw szy  do 
Gdyni Xa lewo k ap itan  m-ołorowea (i \

mm m
SaikiUiiissiMi irzymsi jjnininl U owi), n-
Li-luiidowaiin! rz-rz Ligt; MorAk:i i K ilmi j;ilną 
d la  .,Ki*op.(p r i in ,'ł*s«t,n Margn ro la” w dow od 
\vdziętziiułŚ4*i z a uridowninU* , \ i « n \ i i i r ’.

Pierwsze wrażenie.
.fiiku* może !)>«'■ pierwsz-e w rażen ie^  —  

Przy jem no,  mile, Inhre,  j)i)rywajuce, oiszo- 
ło-miii jące...  Skron i  iw, imiło, nie;>y m palyc/ne,.  
.przygbi^hia jćp e... iw,rażenie roJiią i r i
i \ \ rysUw.iV —  Wiraże nie Ijjun/zo r ó ż n o ro d n e  
i „miesza-no^.

lUagi łtbporace na m a kzliu*U, p aw i lo n y  
w ys ław  o we — ró w n ie ż  łopocą  ee (z dy k ty  
biedactwo!)^ n a  zlorui, u roczyste  o t .
wan-ii*. wia-dze, Ikim, orkie^Lra —  w&zvslko* 
j a k  się należy, t radycy jn ie .

...PUi-ehu n ie m o n o lo n n a  nie m o żn a  narzc  
kac!), b łocko  (ziemia ua.sza ju jw inna  nas  
ubabi;u*‘?. .)* ^a l im a ł jn s  p r z y  kacach, k tó ry ch  
je sit a ku ra  l dość ,  by  sit* zabaw ić  z hUere- 
san ten i  w „ud Aiumcsza do Kai ta sza"  —  też 
tradycy jn ie ,  też „w szystko  jjuk -sit; należy..."

U spo k o jo n y  więc „ za sad n iczo 4' kroczę  i 
roziglądam dokoła .  No p a w i lo n ó w  tu nie 
b rak!  Naogóf rprzyzwuite i n a  poziom ie,  liie- 
k’Ł(>rc b. b idne ,  u wszystk ie  iiiUra „niotlern*’. 
Stra.Hznic „111 ode 1*11“ rów nież  miipisy, co 
pozuiać po tein, że  7 t rudom  się  je  o d c zy tu ­
je. —  T ro ch ę  zawieje  bawiouio się tli we 
„wkoinipomowywauie na-dpis ić4 —  w sk u tk u  
trzeba m ieć n ieraz  do*hrą wolę, by lo odezy_ 
lać.

Kok lam owa sprzedaż  ■wiecizaiyeli p ió r  n ie  
kusiła  s ię  o efe.k.1 a r ty s ty czn y :  —  wołowe 
ini l i te ram i  n a p is an o  „wioczjie p ió ra  h e zp ła l .  
n ie ‘ i ludzie  z całego paiwMonu sy p ią  do  
s to iska.  I J e k l  na jw ażnie jszy ,  h a n d lo w y  — 
jesjł.

Kiedy już  o m a la rs tw o  [msz-ło... Po co 
p r z e ias  o n o w al i p aw ilo n  te a t r  a  bu y '} W  y g 1 ą - 
da ł  j a k o  ‘tako  i oko już d o n  p rzyw ykło ,  a tu 
ra p te m  k o lo r  z ulicy Rudnic  kie j i lo m a la r ­
s tw o  na  górze  -Pożal s ię  Róże, jeśli  masz k o ­
mu! — ja k  mówi Sl. L. WiUkicwirz. To  s a ­
mo w p a w i lo n ie  Amurskim —- te a tegor je  i 
scenki rodza jow e .  Ani lo d o p aso w an e ,  ani 
k o n sek w en tn e  w  .stylu, ani z rozum ia le .  Mó­
wią że ai i tam ! la wryłkietwicz zawinił .  — 
Mój Roże! A l a k i  zdo lny  d e k o ra to r  deairn l.  
ny!

W sp an ia le  za lo  m alują. . .  s a m e  p aw i lo n y .  
Wlłaśeiwie na jlep ie jb y  zwiedzać wys taw ę w 
tym s t ro ju  z opon, k tó re  r e k la m u je  n a  w y .  
s tawie  jak a ś  g ruba  s tw o ra .  Gdzie się człeku 
nie p rzesun iesz  — zostanie  na  p łaszczu pa ­
rnią tik a.

Wszws-lko świeżo m a lo w a n e  i , .n ad to ż ;i 
kolorowo.. .

Ale dość już  jęe-zeć. W  k m  a leniu po g o ­
da, k tó ra  może z p o w o d z en ie m  sym bolizow ać  
kryzys.  T łum i ona  nasze  n a j lepsze  in tenc je .  
Spojrzysz  ezłcezt* na  lewo mi p ra w o ,  d o r o ­
bek, p r a c y  ludzkie j  owoce, p os tępu  z n am i o-

Rezolucje II Międzynarodówki.
PARYŻ. (Pat). Na n o cn em  po s ie ­

dzen iu  p len iam em  .konferencji  socja 
l is tycznej p rzy ję to  dw a  w niosk i,  j e ­
d en  w sp ra w ie  ogólnej po lityk i Ił mię 
dzyiiiarodówki, d ru g i  z a ś  w kw estj i  
ro zb ro jen ia .

P ierw sza  rezolucja dom aga się, 
aby w krajaeh, gdzie nadal jest de­
m okracja, k lasa  robotnicza broniła z 
w szystk ieh  sfl w o lnośei indyw idualnej 
i społecznej, oraz savohody sy n d jk a -  
lizm u, pozatem  rezolucja m . in. d o­
maga się zorganizow ania przez II m ię  
dzi/narotiów kę inanifi stacji na ca ­
łym  św ięcie  przi ciw ko faszyzm ow i.

Rezolucja w spraw ie rozbrojenia  
dom aga się  natychm iastow ego wzno- 
v\ ien ia  prac k on feren t ji rozbrojenio
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w e j- w G enew ie, całkom itego zniszeze  
nia  pryw atnych  fabryk broni, dalej 
proklam uje strajk p ow szechny, jako 
ostateczny środek przeciw ko w ojnie, 
w reszcie w ypow iada się za kon iecz­
nością arbitrażu, przycżem  odm ow a  
arbitrażu w in n a służyć jako kry ter- 
jum  dla określen ia  napasm ika.

RARYŻ (PAT). —  PoiHMl/mia komisyjite  
II m ięd zy n aro d ó w k i  m iaty  i -harak io r  p o u ł nv 
w  k ażd y m  razie  w iadom o je*l. że p rze l reg  
ii h byt hin ziliwy, i iżt« g ru p a  Bluni —  Ży_ 
rom.ski zna laz ła  s ię  w lniiicjsz.uści.

Na pk-iiar-nem (Kisiedzeniu p rzy ję ło  jęil-

n u m y ś ln ą  u chw alę  p rzeciw au lysc in i tyzm ow i
tlc l iw ała ,  dolycząca  ogólnej po.lilyki 11 mię 
dzyuarodów.ki, p rzy ję ta  «u«lnłn 291 glosami 
p rzec iw ko  lfi. diuznl-n-cja roó.ilmęjeniowa prze­
ję ta  .została 283 gtosaimi p rzeciw 19, pr.zy 22 
wstrzwm ujących się od głosu. D.o tych ostał 
nioli należeli  uzlonkowic grnpy  Kln.in — 7 y 
rom ski.

Zwycięsiiwo „an ly  —- .Blumihlów", czyli 
zwycięstwo po łączen ia  się II m iędzynirrodów 1 
ki socjalisty-czuiej z 111 m ięd zy n aro d ó  wką k .> 
m un is tyczną ,  je.sl ża lem  b a rd z o  silno i bę 
dzie  ono m ia to  jirzedewszy.sl.kicm .wądyw na 
s to su n k i  wewnętrznie wśród  .socjalistów fr ir .  
< iiskicli. G rupa  Rciiaudcla  znałnzla  w uchw n  
łach  k o n fe re n c j i  pow ażne  oparc ie  m ora ine .

....
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Strajk na kanałach we Francji.
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Sputka AKcyJna w Łodzi

Tkaniny z bawałny, lnu, jedwabiu (sztucznego) dla użytku 

prywatnago, dla przemysłu 
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1‘ARYŻ, (I*ATł. S t ra jk  p raco w n ik ó w  
k a n a łó w  zdaje  .się dobiegać  końca .  Na zgco 
mik (lżeniu delegatów w C k a u n y  zdecydow ano  
w zasadz ie  zakończen ie  .strajku. W  posiedzę 
niu uczestn iczyło  p o n a d  15(10 delegatów. — 
Przeb ieg  n a ra d  był b a rd z o  .spokojny. D e r y /  
j a  z a p rz es ta n ia  s t r a jk u  nie jes t  o s ta teczna ,  
gdyż s t r a jk  oSiejinuje ogółem o b sza r  o d  Sek 
waiiy  aż do  g ran icy  belgijskiej .

Kronika telegraficzna.
—  „D eu tsch e  Allgeineine Z tg J f donosi  * 

D o o rn ,  u- były cesarz  Wilhc.kn jest ch o ry -
—  W  Niemezccii  w y k o n a n o  iw dn. 26 b,n. 

5 w yro k ó w  śmierci-
— YY1 San S eb as t ian  a resz to w an o  gen. Sa 

ro, k tó ry  p ró b o w a ł  przedosilać s ię  na to ry tor  
ju m  francuskie .

—  F iń sk a  p a r t j a  soc ja l is tyczna ,  stosi ijJE 
się  .do uchw-a.t m ięd zy n aro d o w e j  (konferencji  
socjali.slycz.nej w  Paryżu ,  ogłosiła  b o jk o t  lo 
w a ró w  i p roduk lów  n iem ieck ich  przez f ińską  
k lasę  rabotirticzą.

—  Z całe j  p ro w in c j i  w sehodn io_prusk ie j  
n a d c h o d ż ą  w iadom ości  o wielk ich  burzach ,  
k tó re  w y rządz i ły  znaczne  sizikocty ro ln ic tw a.  
N a jw iększe  s l r a ly  w yrządz i ł  h u ra g a n  w oko 
licy M argrabow a.

—  N a  ealym  teren ie  p rzed a lp e jsk lm  sp a d  
ty śniegi,  (pokrywając  n ie ty lko  w ierzchołk i  
gór  a,le i -miejscowości .położone na  zboczach  
Z ipowodu sp a d k u  t e m p e ra tu ry  loilnicy opa 
szcza ją  letn iska górskie .

—  W poli l iżu  P iław y os ba dl n a  m ie l iźn ie

na.  -Pow.iodz.my —  wzruszen ie  ęią ogm ui  
łezką -chcesz mlrzeć. A la m ów ią:  ,/tuk panie, 
w laki de.sze.z bez pąra.sola obojętn ie ,  wprosi 
dę/.y zalewa!...1'

A lynHczaMun wy-slroiia .się na le Targ i  
Wileńsz-e/y^na ja k  ubogi Jśi-ąr>v,uy na sw ię .  
to. Niech zobaczy boga-Uza rodz ina!  L in ,  ry 
by, drżewo,  leklmra, skóry. Znajdzie  się i 
p rzem ysł  jaki  laki. W v ro b y  ,,nię|iik-j.sze" na 
de-ślą leż. by nie zb rak ło  sam o ch o d u ,  czy 
sk ła d ak a  giumowego. —  W szystko  jesl.

Nastró j  na  wysili wie ? — Pra-wie. . f i luler 
ny. T ak  jakł jy  się ludzi.sk.i n s ly d z il i  t rochę 
—- ja k b y  w swoje nie wierzyli.  -  P rzec iw  
kryzysowi?. .  —  Przeciw  ościęniow. v ierz- 
gac }... A w ie rzga ją ,  tylko, że po  w ik-lisku, 
więc s k ro m n ie  i .z żużonowaliie iu  i z Irocltę 
ui«pew.nym u.śmieehęin.

Najwy/iSza ,.h mp erą  tu ra"  i n a j ja śn ie jsze  
twarze  przy  taie. Mudenci,  n ies4udcm’i, na 
ln iano  odremonitowani (cale szi zęście. bo 
la m ie  .portki,  lo ju ż  <d*wini' ... i I. d...) p o k a ­
zu ją  i IłiimiiiCLzą i pyszmią się obiiluśc ią  lego 
w szy s tk ieg o : anakaly,  k i l im y,  pt-óUi i, s-troje 
p rzeróżne ,  dla płci  obojga,  pościel ,  ba! — 
k ra w a ly  nawet wcale piękne — wszystko 
ze lnu! Dmie się  więc p o lem  lak i  „rokuk'* 
z ł  S R .

- P ra y  m onopo lu  l a k ie  d w h  pap ierosy  
■S[>iZ(P(!nja. 1 eż w len je  ubrali .. .  —  m ów ię  
do znajonrego, klory ,  cały ln iany  kręci się 
przy  ekspo n a tach .  Ani m nie  s łuchał .  W łaś-  
" t a  t łum aczył  jak ie jś  pan i  jak ie ś  lakiulsw ije 
ln iano  - g o spoda rsk ie  kallkul.ieje.

- \p ropos  moiniipolu lylo.niowegn: Dużo 
mie jsca  zająi,  ,..lę i m ia ł  ezem! ]’c miiBzyuy 
rktóre w arcząc  i tu rk o cząc  „na oczaolt" 
wjorost lepią pudełka ,  naibijają gilzy, uprzed  
u io  je  KUKijsIrowawszy, nie  m ylą  się  pc l ia .  
’ąc p ap ,e rosy  do piiidełtak, by  j ed n y m  r u ­
chom połeiiB ji zalepić i oipie-yzęlować — 
w ar le  są  uwagi.  Gapiów leż pe łno  lu . “̂ i?e» 
śc ianie  zaś — przec iw ieństw o :  o h ydne  wory 
do ąirzemycaiiia  lyto.niu, odebrani- -na grani, 
cy i ,p las tyczne  ręce, na b i ja ją ce  p c u m y c a .  
n y m  tyluniein i  i i i lazy jne"  gjlay. Te rą te! . .  i 
Dókąsiins,  b rudne ,  cwrzouziałe .. .  iślckt z łe 
g"o p ie rw szo rzęd n y  i do row jiae  m u może chy 
b »  s to isko  ekoploalncji  jelit. Ta k row a  «nnl 
lowaiua, k tó r e j  z br .zudia  -w yłażą  piękuii? 
spoTjzfitdzuae hubnołiy w ęwiera swoj-e wraże 
nie.

P o g r ł lu lo w a ę  połłfyjiu!
.KU) ma tegń . wszystkiego dość, idzie w 

uslron ie ,  na  rybi.i :  1’aw ilou  i s taw, na k tó ­
rym  d w a  mostki.  Mogą m ieszczuchy  n a p a ­
trzyć, się i linom i k a rp io m  k ró lew skim , jak  
w b ra tn ie j  .zgodzie, j iiden od  drugiego s ia tką  
d ru c ia n ą  oddzieJoine, niczego so b ie  żyją. 
Zresztą  pawilon, aly- rosłanra-cja ry b n a  —  lo 
a l ra k c ja !  Ludizio -opychają .się rybą  ,,na r a .  
dość1’, bo n iedroga .  A że trzeba czegoś ,.pod 
rybkę" ,  więc ów, k tó r j  k iosk  sw ó j  egz-edycz 
ny z racj i  sk rzyń  wszelkiemu ad re sa m i  śiwia 
tw- p oznaczonych  gdzie indziej  w ys ławił  — 
m o n o p o l  sp i ry tu so w y  z a rab ia  lu wcale  
nieźle,  Anem on.

I’. S. Chciałem o drazu  .napisać, ż'c n asz  
k iosk  ( jedynie  „K m  je r  Wid." wiurz .z ih-ukar 
n ią  . Znktz“  u s law ił  sam odzie lny  k iosk  lit 
mowy) robi  w rażen ie  j u ż . p r z y  wejściu na  
wvęławą, a-le czy to wyiptHiu cltwalić  się ‘ya 
inenru? Każdy i ta.k zol)aez\ A.

SŁUCHOWISKA
. Mataf̂ zyka na usługach życia 

praktycznego.
. .Uwaga ' Z iuikoiuily  zn an y  w Po  Ute* \ 

zag ran icą  l iz jonomiM u i psiclio —  grał‘o- 
log. k lóry  W/p r a w i a w podziw  każdł*go czło 
wioka sw o ją  z n a jo m o śc ią  pr-zopowiadania  z 
RĘKI 1 KSIĄG iłu życzenie  *kIijonla zgad­
nie i MIĘ obecnej  i n ieobecne j  OSOJi V. 
i-1 rzep o wiada co byio, co myśli  i co ma być, 
jogo 'kochanie,  wprawy .sądowo, c h o ro b y  o- 
raz r życia  la-milijnog.) i wy ja./(im. J)owicin 
każdonnu c h a ra  kici', /'doiność. >c-o go ocze­
ku je  i czego m a w ys trzegać  isie. W ie lo le t .  
Riia ]>raklyka. Re z względna dysk rec ja .  U., 
d z if la  także p o ra d  w n a jw a /n ic jsz y c l i  arpra 
wach, mówi z li Mów i io lo g ra t j i  zaocznie.  
Pruiz** Nią p rzekonać .

i i zyjmr.jje od godziny 9 ra n o  do 3 p. p. 
i od 4 do  9 'wieczorem. Geny d o d e p n o ' ' .

T a k  isią p r / y  p o m ocy  ulo tek  r e k la m u je  
z n an y  na całej  k latce  i c h  o ti o wej okmMy.sta 
zam ieszka ły  p r / y  ul. Mickiewicza 33 na 
3 piątr.ze.

P ow odzen iem  cU’nzv .się n iem a lem. m i­
m o  s i lne j  k o n k u ren c j i .  Na lej sam ej  k la l ­
ce je«al u1 w och lekarzy, jeden o b rońca  i j e ­
cie u adw okat ,  k ló ry  p rzecież  także  „ w p r a ­
wia w podziw * „nu życzenie  •klijenta“ „A»p.ra 
wy s ą d o w e ’ . L ekarze  także n ie  -sIronią od 
p rz ec h w a łe k  w ro d za ju :  „P o w iem  k a ż d e ­
m u  czego m a ‘wystrzegać  s i ę ‘" livb „ipod bez 
względną dysk rec ją  udzie*kun p o ra d  w na j  
w ażnie jszych  .sprawach*" — ale k tó ryż  z 
nich d o ró w n a  powodzen iem  w różbiarzowL

\Y,8/Ycuy c h o d zą  tio p.NipNiclufiizjf.nemi 
&\y: po-kojówiki, sliulenitki, uczniowie  i u a 
wet jed n a  pan i  'poriiczuikowa. AJIministra 
torzy, biura'liNl.ki i jed e n  dzie lny  do ro ż ­
karz.  Aż olo znalazi się  człowiek, k ló r y  po 
s lan o w ił  aob io  rozw iać  caiy n im b  m e ta l i -  
z y cz i i e g <t p  r  z edrt ięb iorc  y .

Góż uczynił  len k o m in ia rz?
Nic p ro s ls /eg o .  Popros-tu zgłosił  się  do  

psychografo loga  i p rzedblawii s ię  j a k o  bez 
ro bo tny .  Z ao f ia ro w ał  &ię ro zd aw ać  r e k l a ­
m u jące  ulotki.  O trzym a i ich b a rd zo  p o k a ź ­
ną pae.zke.

, Nasilęjynego d n ia  zgłosił .się po w ynagro  
(lżenie. Olrzyumił je. T e raz  t r iu m fu je .

—  Je io l i  on taki  g ra fo m a n  —  iiz joJog 
to dlatego on sobie  tiif* wy wróżył, że ja  
an i  jed n e j  jego  k a r tk i  nie rozdałem , a wszy 
tstk ie, w szys tk ie  w rzuci łem  do p ieca?

tuz.

U W A G A !  Ok res  z imowy się 
zbliża, nie t rzeba  zwlekać  z w y ­

k o nan iem  robó t  malarskich.  
P am ię tać  należy,  ż e  naj lepsze  
i na jt rwalsze  ar tykuły malar ­

skie m ożna jedynie  n ab y ć
W SKŁA3ZIE FARB

F R I I H  M U Z f f l l i H I
Wilno, ul. Mickiewicza 35

T O W A R  W Y B O R O W Y .

C E N Y  NISKIE. C E N Y  NISKIE.

g  Konces jonow ane  przez Kur. O. S. W - s  
1  ROCZNE KOEDUKACYJNE g

(KURSU HANDLOWE|
|  fulja . ł  Slernberga |
M w W iln ie , ulica M ick iew iiza  22. g
=  z d n iem  1 w rześn ia  i b. ro zpoczyna  §j§ 
: git; n a u k a  nu nowoczesnych  k u rsa ch  g
=  hand lo w y ch :  W szechstronna  wiedza =
g  hpiadTowa „KANTOR W ZO ROW Y ", g

Szkolenie w  samodzielności,  przyspo- |=  
g  sobienie do  s tanow isk  k ierowniczych, s  
§= Pierwszorzędne  siły nauczycielskie . =  
j g  Wpisy i in fo rm acje  codziennie od 6— 8 g  
=  w  Sekre tar jac ie  kursów .

{ p o l s k i  o o m c H i i s i
W S P O M N I E N IE  

O  T A D E U S Z U  H O Ł Ó W C E
i

D-ra Adolfa Bipsetóerga
ukaz-: się w najbl iższych dniach
T RE $Ć :  Pr  i c a m o w a ,  Prostrom n a r o ­
d ow o ś c i o w y ,  W y w i a d  z T a d e u s z e m  
H o ł ó w k ą .  1 a d eu s z  H o ł o w k o  a  Żyd zi .  

Os tą tn i  Rok,  W  w a l ce  i burzy.

Z grom adzen ie  nie chc ia ło  wobec tego 
p rzy jąć  na  s iebie  mi po wieiizia!ni;ści za wszy 
s tk ieh  .s trajkujących, p rz y jm u jąc  zasadn iczo  
p ropozycjo  m in is t ra  r-lióit pub l icznych  Pa  
g a n o n a .  ż /grom adzenie  uzależn iało  ostalecz 
n e  zakończen ie  s t r a jk u  o d  zgody reszty  p ra  
c ew n ik ó w  kanałów . Z daje  się  jed n a k ,  że p ro  
pozycje  m in is t ra  P a g a n o n a  p rzy jc ie  będą  
i wobec lego shrajk  zakończy  sir .

KOMITET ORGANIZACYJNY
i>go OgftlnopoStSklega Zjazdu Luiarslciega w Wilnie
u r ząd za  w dniu 28 go s i erpni*  1933 r o godz .  18-ej w  le t ni m lolcalu Kl ubu

S z l a c h e c k i e g o .

,P O C W ,E C £ t iR E X  L N lA T S  \i“551
W  p ro g ra m ie  p rz e w id z ia n y  ie s t  d a n c in g  i leonkur 

ln ia n e j"  i „M ęskiego  s tro ju  ze lnu*
r n a g ro d a m i  „ P ięk n e j  

W s tę p  1 zł.
sukn

polsk i  j a c h t  „Wsiom na leżący  do ak adem i 
okiego jach t  —- k lubu  w Ja s ta rn i .  Załogę f.in  
żoną  z 12 osób u ra to w an o .  Rozbilkii-mi z a ją '  
się  konouia t  g en e ra ln y  w Królewcu.

—  Chińscy  b a n d y c i  p o rw a l i  bogatego 
F ra u c u z a ,  właścic ie la  ho te lu  w Chartum*;. 
■Za- uw oln ien ie  uwięzionego -zażądali bandyci  • 
oStrp-u w wysokości .pól imljona do larów .

—  A resz tow ano  w Alena-ch znanego fr_- 
oan s iś tę  a m e ry k ań sk ie g o  In.sulla.

—  Nadeszła  z S za n g h a ju  w iadom ość  i 
p rz y trz y m y w an iu  pracz  p o l ic ję  j a p o ń s k ą  w 
Kobe il-ord-ń M ar loyh ,  dcitega-ta n a  r a d y k a ln y  
k o n g m s  a n ly w o jtam y  w  Szanighaju.

PAI5YŹ, (PAT). —  A gcnr ja  H avasa  d o n o ­
si, że na  Kubie,  wśród ro h o tn ik ó w ,  p a n u ją  
na s t ro je  n iep rzy ch y ln e  d la  rz ą d u  Cespedesa.  
P iekarze ,  t r ag a rze  >raz k i lka  in nych  z-wiąz 
k ó w  ro b o tn iczy ch  w s ł o t n y  i n a  p ro w in c ji  
ogłosili  s t ra jk ,  ż ąd a jąc  z m n ie jszen ia  godzin  
p racy  i zw iększen ia  z a ro b k ó w .  Agita torzy  
w o s try eh  s łow ach  a ta k u ją  rz ąd  Cespedesa.  
P r e z y d e n t  o zn a jm ił ,  że ru c h  ro b o tn ic z j  t rak  
tow ać  będzie  z n a jw ięk szą  to le ranc ją ,  je d n a  
kże nie d opuśc i  d o  n a ru sze n ia  p o rz ą d k u  pub  
licznego.

REDAKCJA WYDAWNICTWA
„Ziemie ^dfnocnD-Wschodnie Rzeplitej'.

p o w ia d a m ia ,  że re d ag o w a n y  p rz e z  nią in fo rm o to r  sp o fe c z n o -g o sp o d a rc z y  j e s t  o d rę b -  
! nem  w y d a w n ic tw e m  od  k a ta lo g u  111 T a rg ó w  Półn .  w y d a w a n e g o  przez  D y rek c ję  T a rg ó w  
3 i u k a że  s ię  p o d  p r o t e k to r a t e m

Wileńskich Izb: Przemysłowo-Handlowej, Rofniczflj f Rzemieślniczej
przęd  zak o ń czen iem  III Tangow PółnoctiyiiU 

\ \ 'y d iw n ia tw o  będzie  nosiło cha-ra-kter ogólnego in fo rm a to ra  o m  W iln ie  i w o je .  
wództwaich Wileńsikiem, •^Iwogrć/d.zik.iem, limło.sto.skicni i P o le sk im i .  "Wiadomości i 6pra- 
wo.zdainie iz te ren u  Tangów hęd-ą s la n o w iR  w n ie m  ty lko joden  z  'Uc-znyicli roadlziałów.

Dla  u n ik n ięc ia  n ie p o ro z u m ie ń  re d a k  ' ja  in fo rm u je ,  .że R e d ak to rem  „Ziem  Półn .  —  
Wisohodnieh R ap # 1* ' *  R s t  mgr.  Józef  Św‘ęcidki,  a  n ie  B. Święcicki Szef B iura  P r o ­
pag an d o w o  —  P ra so w eg o  Tangów* i że a d m in i s t r a c ja  w y d aw n ia tw a  mieści się  pnzy ni. 

Kijowskiej  4 m. ?2^nie z aś  w  B iurze  Targów.

PRYWATNA KOEDUKACYJNA

SZK3ŁA ADMINISTRACYJNO - HANDLOWA
Im. prez. Narutowicza w Wilnie, ul. Uniwersytecka 9.

Z prawami 4-letnlch Szkól Państwowych stopnia gim nazjalnego.
S zk o ła  p o s ia d a  W y d z ia ł  A d m in is t ra c y jn o  K o m unikacy jno-  H an d lo w y  (taryfowo-lco- 
le jowy).  Ś w ia d e c tw o  u k o ń c z e n ia  szko ły  u p ra w n ia  do o b jęc ia  s ta n o w isk  u r z ę d n i ­
kó w  II kat.  w p a ń s tw o w e j  s łu ż b ie  cyw ilne j  oraz* do  sk ró c o n e j  e iużby  w ojskow ej  
w szkole  p o d c h o rą ż .  reze rw y.  Dla n iez am o ż n y ch  o p ła ty  zn iżone .  Z a p i sy  p rz y j ­

m u je  ka n ce la r ja  szkoły  o d  godz .  10 13.
Przy szkole: K ursy  P isa n ia  n a  M aszynach .
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W a t a  o p a t r u n k o w a  z e  l n u .  Zlikwidowanie ożywienia w branży zładziejskisj.
W y ro b y  ln ia n e  ja k o  in a le r ja ł  o- 

p a t ru n k o w y ,  n ie  isą rzeczą  zupełnie  
bovcą.

Już  w k o ń cu  X V lIi-go  s tu lecia  w 
Angiji wyczeski ln ian e  p o  b a rd z o  pin 
in i ty w n e j  p rz e ró b c e  m ia ły  zastosow a 
nie  w lecznic tw ie  jako  m a te r j a ł  c lilon 
n y  i o p a t ru n k o w y .  Szarp ie  ln iane , 
s t r u k t u r ą  sw ą  baTdzo zbliżone do vvti 
ty, b y ły  w po w szech n em  użyc iu  już 
p iz e d  k i lkudz ies ięc iu  la ty

W  .dobie obecne j  p on iew aż  czyn 
n ik i  r z ą d o w e  i spo łeczne d ążą  do s a ­
m o w y s ta rcza ln o śc i  go sp o d a rcze j  k r a ­
ju ,  rozpoczę to  dośw iad czen ia  z p r z e ­
ró b k ą  ipakuł i w yczesków  ln ia n y c h  w 
ce lu  u t rz y m a n ia  w aty  hygTOskopijnCj 
co  da ło  b a rd z o  po m y śln e  w yn ik i .  O- 
t rz y m a n y  p ro d u k t  został p rzez  a u to ­
ry te ty  św ia ta  le k a rsk ieg o  w y p ro b o  
w any , z a n a l izo w an y  i uznan> jak u  w 
zupełności n a d a ją c y  s ię  do ce lów  le­
czniczych . A czko lw iek  w wyglądzie, 
z e w n ę trz n y m  t. j. w łó k n a  n ieco  się 
różn ią  od do tychczas  u ży w an e j  w aty  
b a w e łn ia n e j ,  to j e d n a k  l izyczne  i < ne . 
m iczn e  w łaściw ości zupe łn ie  o d p o ­
w ia d a ją  w y m a g a n io m  staw ia n y m  w a ­
c ie  o p a t ru n k o w e j ,  a w n ie k tó ry c n  w v  
p a n k a c h  p rzew y ższa ją  w a tę  ba welm j 
ną .  gdyż jak  w iad o m o  w; ro b y  ze lnu 
n ieco  ch łodzą, co przy  leczeniu  ra n  
jesl rz eczą  b a rd z o  n aw e t  po żąd an ą .

'W ata, bez w zg lędu  n a  p o c h o d z e ­
nie , jest n ic z e m  ii m cm ; jak ty lko  pi! 
śn ią  dobrze  w ' m j  tych, oczyszczony cli 
i w yb ie lonych  e le m e n ta rn y c h  w łókien  
S ta r a n n ie  p rz e p ro w a d z o n e  ch e m ic z ­
n e  p rocesy  b ie len ia  n iszczą  zbędne a 
n a w e t  szkod liw e  su b s ta n c je  n ieorga  
li iczne  i o rgan iczne , p o zo s taw ia jąc  je ­
d y n ie  cz y s tą  celulozę, k tó r a  sam a 
p rzez  się jest -doskonałym  c h ło n n i - 
kie .111 wilgoci.

M ik ro sk o p o w a  różn ica  p o m iędzy  
w a lą  ln ia n ą  i b a w e łn ia n ą  w y raża  się 
w w yglądz ie  w łókien . Lecz potsiada 
w łókno  ksz ta ł tu  k o m ó rk i  c y l in d ry c z ­
n e j .  z a m k n ię te j  z obu  s tron .  Po łysk  
pom ada  je d w a b is ty  W łó k n o  zaś b a ­
wełny jest bez po łysku , p o s iad a  w ew ­
n ą t r z  p ró ż n ą  p rzes trzeń ,  dzięk i cze­
m u  m a  ksz ta ł t  u is iem k o w a t}  i jest 
sk ło n n e  do s k rę c a n ia  się, a tem  s a ­
m em  ła tw ie j  sp i isn ia  się niż w łókno  
ln iane . Co się tyczy właściw ości c h e T 
m iczn y ch  różnicy pom iędzy  w a tą  lilia 
n ą  i b a w e łn ia n ą  n iem a.

Ilość ipopioiów w edług  lekosp isów  
d o p u sz c z a ln a  jes t  0.2 proc .—-0,4 p roc

W szystk ie  f a rm a k o p e je  w ym aga  
ją. by o d w a ry  z waty nie daw ały  osa- 
(imv z BaCŁ, Ba/NO 3/» i AgCI, co 
s tw ie rd za ło b y  n ie d o k ła d n e  oczyszczę 
n ie  i w y p łu k a n ie  wdókien P o d  wzalę 
d e m  fizycznym , w a ta  ln ia n a  ró w n ież  
n ie  u s tępu je  w łaśc iw ośc iom  w acie  b a ­
w e łn ia n e j  S te ry lizu je  się doskona le ,  
w ydzie len ia  z r a n  w c h ła n ia  b a rd zo  <1 > 
h rze .  p o s iad a  m ięk k ie  i p rz y je m n e  w 
dottjii.il w łókna  i jes t  w y g o d n a  przy 
n a k ła d a n iu  pow iązek  g ipsow ych  i 
k ro ch m a lo w y ch .

Do p r z e r ó b k i  n a  w alę  ln ia n ą  n i- 
d a ;ą  się w szystk ie  p rzęd z iw a  ln iane , 
a w zupe łnośc i  w y s ta rc z a ją  o d p ad k i  
z p rz ę d z a lń '  i tk a ln i  p rzem y sło w y ch .  
P ro ces  p iz o ró b k i  ln u  jesl  w zasad  de

Dr. med. Ch. Szenicki
chor.  skó rne  i w en ery czn e

Z A K Ł A D  R E N T G E N O L O G I C Z N Y  
G A B IN E T  E L E K T I R O L E C Z N IC Z Y  
Baranowicze, Sosnowa 15. Te!. 134 

P O W R Ó C I Ł .

i iardzo  p o d o b n y  d o  baw ełn ianego . 
Pon iew aż  j e d n a k  s u ro w e  wdókno lnu 
po s iad a  b a rw ę  żó łtaw ą, (nieco c iem ­
niejszą od w łó k n a  baw ełny ) ,  p rz e to  
p roces  b ie len ia  w a ty  ln iane j  jest n ie  
co d łuższy i kosz to w o ie jsz r  w p o ró w ­
n a n iu  z p rocesem  b ie len ia  w tóknn b a ­
w ełn ianego .

YV ata  hygroskopijuia , ab y  o d p o ­
w iada ła  sw em u zadan iu , p o w in n a  być 
p rzed ew szy s tk iem  s ta r a n n ie  o d t łu sz ­
czona  i w olna  o d  zw iązków  w o s k o ­
wych, k tó re  u n ie m o ż l iw ia ją  pochł.i 
n ia n ie  wilgoci.

N aj lep szy m  sp ra w d z ia n e m  d o b r e ­
go od tłu szczen ia  waty jest  siła  c h ło n ­
ności. D o b ra  w a ta  ln ia n a  p o w in n a  
ch łonąć  18— 2 2 -k ro tn ą  ilość w od v  (w 
jednostce  ciężar.). D rug im  d obrym , 
w y s ta rc z a jąc y m , lecz n iek o n ieczn y m  
d o w o d em  odtłuszczen ia  w a ty  jest  jej 

łów te- sk rzy p ien ie  w do tkn ięc iu .  S k rzy p ien ie  
w a ty  s tw ierdza  ś lady  m yd lą  i kw asu , 
p o zos ta łych  po procesie  od tłuszczenia  
w łók ien  ln ianych .

I p r a w ie  p d  ro k u ,s to n u ją  w alę  ln ia ­
n ą  nietydko w lecznictw ie, ale  i a rm ja  
i kolej, i ty lk c^o d  sp o łeczeństw a  z a ­
leży, aby  została  ona a r ty k u łe m  p o w ­
szechnie  u ż y w a n y m  i ca łkow ic ie  z a ­
stąp iła  do tychczas  u ż y w a n ą  w atę  z ba 
wełny zag ran iczne j .

M iejm y nad z ie ję ,  że w z rozum u - 
niu  don ios łośc i  w łasne j  p ro d u k c j i  z 
w łasnego  s u r o w e j  s tery  m ia ro d a jn e ,  
jcikoleż sze rok i  ogół sp o łeczeńs tw a  o- 
każą  n a leży te  p o p a rc ie  lem u  m ło d e ­
m u  p rzem ysłow i.  A w ów czas to w y ­
rób  w a ty  ln iane j  s tan ie  się jednym  z 
f i la ró w  p ro d u k c j i  po lsk ie j  wogóle, i 
p iz e ró b k i  ln u  w  szczególe, z czego w 
p ie rw szym  rzędzie  uoorzysta W ileń- 
s> czy zna, jak o  g łów ny p ro d u c e n t  lnu  

P o z a te m  w sp ie ra ją c  p rzem y sł  k r a ­
jny y p o leg a jący  n a  p rze ró b ce  w łaś­
n i  ch  su row ców , w strzy m u jem y  im ­
p ort  z zagran icy , a tem  w zm acn iam y  
życie g o sp o d a rcze  i e-konomiczne, a 
w zw iązku  z tym  n a sz ą  n iezaw isłość  
po lityczną .

Mgr. farm . Zdenka Jerzabków na.

O sta tn io  po l ic ja  ś ledcza us ta li ła ,  iż w 
zw iązku  z o d b y w a jąc y m i  s ię  w W iln ie  T ar  
g am i Pó łnocnym i,  w b ran ży  z łodz ie jsk ie j  / a  
p an o w ało  ożywienie.  Sporo  złodziei miejsce. 
wvcli —  szczególnie  k ieszonkow ców, przeby 
wa.jącyeh o s ta tn io  na  „gośc inny eh wy Ar., 
paeh  • w in nych  m ias ta ,  przybyło  do  f l  iln.i 
w naeiziei, że d a  s ię  tu ta j  obecnie  „ z a r o b ię '1 

P rócz  tego polic ja  o t rzy m a ła  in fo rm ac je  
o  p rzybyciu  d o  W iln a  k i lku  znm ie js row yci '  
„spec ja l is tów ".  k tó rzy  naw iąza l i  k o n ta k t  z 
m ie jscow ym i z łodz ie jam i,  p lan u ją c  szereg 
kradzieży,

W  zw iązku  z tem, w celu u n ieszk o d l i ­
wienia  p rzes tępców  polic ja  ś ledcza ni. W il 
na prz( p row adzi ła  w p rzeddz ień  o tw arc ia

T a rg ó w  i W y staw y  L n ia r sk ie j  wie lką  ob ław ę 
w czasie k tó re j  z lu s t ro w an o  w szys tk ie  znane  
polic ji m el iny  z łodz iejsk ie  i k ry jó w k i  pase r  
skie.

W  w y n ik u  obławy, w k tó re j  wziął udzia ł  
cały  a p a r a t  śledczy, a k tó ra  t rw a ła  k i lka  go 
dżin,  a resz to w a n o  lii złodziei m ie jscow ych  i 
przybyłych  na gośc inne  występy. Tych os ta ł  
nieb p rzes iano  pod  e sk o r ta  po l icy jn a  de  
ich s ta łych  mie jsc  zam ieszk an ia .  „ T u te j ­
szych" zaś osadzono  w a reszc ie  po licy jnym .

Akcja ta zm ie rz a ją ca  d<> zabezp ieczen ia  
k ieszeni  zw iedza jących  Targ i  odn ios ła  siu 
p r u c in to w y  sk u te k  w d n iu  w czora jszym  
ż a d n e j  k radz ieży  k ieszonkow ej  nie zano tow a  
no. (e).

Złodzieja w kancelarji obwodowego 
funduszu bezrobocia.L' » 7.WM.S -O’-.

Ubiegłej nocy d o k o n a n o  kradzieży  z wta 
m anieni  w lokalu  s e k re ta r ja tu  obw odow ego  
fu n d u szu  bezroboc ia  przi  niiey f o r to w e j  
Nr. 28.

N ieu jawii ien i  u a raz ie  sp ra w e y  przy po 
mocy drab iny  p rzed o s ta l i  się  na  b a lk o n  S 
pielra.  gdzie  mieśc i  s ię  .k an ec la r ja  tego itrze 
du ,  i po  o tw orzen iu  d rz w i  w y try ch em ,  prze 
dosta li  się  do  w n ę trz a  lukalu .  l’o w y lam a-

niu  k i iku  szuflad  w- b iu rk ac h  k iu iee ła ry j.  
nyeli w y k ra d l i  k a se tk ę  żelazna  z 3<i zł. oraz  
k i lk an aśc ie  zł. na  o gó lną  su m ę  51 zł.

D okonaw szy  kradzieży sp raw cy  zbiegli taż 
sa m a  droga

W w yn ik u  przeproyyadzonego d o c h o d / f  
n ia,  po lic ja  z a t rzy m a ła  d w ó ch  złodziei p o ­
d e jr z a n y c h  o  d o k o n a n ie  powyższego yyłama 
nia.  (c|

1‘e f o r t u n n e  p o c z y n a n i a  n i e u c z c i w e g o  
b a p t y s t y .

W e wsi I łudn ia  gm. koz łow skiej  4 8 . letni 
P ie tk u n  G rzegorz  s tw o rz y ł  sek tę  bap tys tów . 
Do sek ty  w stąp i ło  75 o sób  z uw ag i  n a  to. 
że f i e t k u n  ob iecyw ał,  że now owstępująey 
o t r z y m a ją  ulgi w p o d a tk a c h  g m in n y c h  i pi 
życzki

P o  p ew n y m  czasie gdy żad en  z nowych  
sekc ia rzy  n ie  o t r z y m a ł  ulg a n i  pożyczek  — 
w łośc ian ie  poczęli  s ię  lnfizyif; zwłaszcza

że P ie tk u n  
2000 zl.

lVa tem  tle  d n ia  2 +bm. w yn ik ła  sprzecz  
ka,  a  n a s tęp n ie  b ó jk a ,  k tó ra  zak o ń czy ła  się 
pob ic iem  P ie tk u n a  i jego  pom ocników ' L i ­
sow sk iego  i K aczunow icza ,  zaś w łościanie,  
k tó rzy  zac iągnę li  s ię  d o  sek ty  wystąpili .

P ie tk u n  w obaw ie  da lszych  ekscesów 
opuśc ił  wieś.

W yja łd  delegacji na do iynki 
do Spały.

W  dn iu  3 w rześn ia  n P a n a  12 '- 
zj-dtmta R zeczypospo lite j  w Spalę o d ­
będą się t r a d y c y jn e  dożjmiki.

Z YV Ueńszczyzny w yjeżdża  n a  d o ­
ż y n k i  sp ec ja ln a  de legac ja  z po.środ 
m ie jscow ego  w łościąlis twa. D elegacja  
v .iieńska weźm ie udział w uroczy s to 3 
c ia c h  doży nkciyyych i zo s tan ie  nrzed 
stayyioua Paiim P fe z y d e n io w i  Mosc c 
ki em u.

8000 strzelców przybyw a 
n j  Z jazd w i le ń s k i .

W  zw iązku  z u ro czys to śc iam i 25-lć 
cia Z w iązku  Strze leck iego  w W iln ie  
odbędz ie  się, j a k  w iadom o, im p o n u ­
jący  z jazd s trze lców  z te re n u  'a łej 
Polski.  Na z jazd  p rzy b ęd z ie  zgórą 
80ó() strzelców. Poza  w ojew ództw  em 
yyileńskiem n a j l ic z n ie i  nia być r e p r e ­
z e n to w a n e  w o jew ó d z tw o  1 wowsk iy i 
P om orze .

Przeszło 2000 osóo 
na Targach Północnych.

P o d łu g  p ro w iz o ry c z n y c h  ob l i ­
czu !  w ipierwszyifi d n iu  o t w a r ­
cia T a rg ó w  P ó łn o c n y c h  i W ysta -

W W I L N I E
n  i

K O N S E R W A T O R J U M  M U Z Y C Z N E
Ul. K O Ń S K A  Ns 1.

Nauka gry  na  in s t ru m e n tac h  solowych i o rk ie s t ro w y ch  Klasa o rganow a.  Śpiew solowy. 
P rz e d m io ty  teoretyczne.  Zespoły: k a m e ra ln y  c h ó ro w y  i o rk ies trow y.  P ie rw szo rzęd n e  siły 
nauczycie lsk ie .  Zapisy  p rz y jm u je  s e k re ta r ja l  od godziny 4 -  7 popoł..  P oczą tek  zajęć

d n ia  l -g o  września .

f W Przedszkolu im. Jana Łaskiego
ul. Zawalna 1.

Przyjmują  s i ę  zapisy w dni  p ow szedn ie  od 5 '/o do 71/ ,  po p o ł aan iu 1

B L A C H Ę  O C Y N K O W A N Ą
d o  K R Y C I A  D A C H Ó W

z n an e j  marki

„ C  K  H  K R Ó L E W S K A  H U T A “
Polskich Zakładów Przem . Cynk. Sp. Akc. w Będzinie 

) - (  C E N Y  F A B R Y C Z N E  ) - (
P ro s i m y  z wr óc ić  b a c z ną  u w a g ę  na  znale 
fabryczny  ,,C. K. H, K ró le w s k a  H uta  

i wystrzegać się naSladownictw.

RtPRE^ENTACJA i SKŁADY FABRYl ZnE

T -w o  M e t a l . B r »  C Z E R N I A K  i S "k '3
WILNO, BAZYLJANSKA 6, Tftl. 2*73.

S p r z e d a ż  hur t owa:  b l ac h y  CYNKOWEJ* czarnej ,  gwOŹdzi,

CEMENTU, p a p y  i ws ze lk ic h a r t yk u ł ów  b u d o wl a ny ch .

K « H
CYNKO WN1E 

KRÓŁEWbKA-HOtt 
8ED21N 

Wl ZjWLPHZEMCrłfUt 
PRIMA OUALU

Z A Ł O Ż O N A  W  1909 R.  
^  O D D Z I A Ł Y :  W ARSZAW A, IR A K Ó W , LW ÓW , 
^  K A P ITA ŁY  W ŁASNE Dn .  I-Y1I-33 r.

TORUŃ,  ŁUCK, 
6.909.000,—

WILNO

670,9Q0

Pr zy jmu je  w k ł a d y  na r a ch unk i  b i e ż ą c e  ( c ze k o w e )  i k s i ąże cz ki  o sz c z ę d n o ś c i o w e  
( w k ł a d y  zwr ot ne  na k ażd e  ż ąd a n i e  l ub t e r m i n o w e )  i z a p e w n i a
najwyższe oprocentowanie —  obecnie do 8%

Z e b r a n e  f undusze  Cent r a l na  Ka s a  p r z e z n ac za  na  f i na ns o wa ni e  ro l ników,  z o r g a ­
n i zo wany ch  w 3.000 — r ó ż n y c h  s pó ł dz ie l n i  ro ln iczych 

ro l n i kó w z t ych  spó łd z i e l n i  g wa r an t u j e  za poż ycz ki  z Ce nt ra lne j  
K a sy  c a ł y m s woi m m aj ą tk i em :  z iemią ,  b u d y n k a m i  i i n we n t a r z e m

DAJE WIĘC CENTRALNA KASA CAŁKOW ITE ZABEZPIECZENIE 
i NAJW YŻSZE OPROCENTOW ANIE W KŁADEK

OSZCZĘDZAJCIE I LOKUJCIE SWE OSZCZĘDNOŚCI
Ht C e n t r a l n e ]  K a s i e  S p ó ł e k  R o l n i c z y c h

w Wilnie, ul. A. Mickiewicza Na 28. Tel. 13-6S

K U R J E R  S P O R T O W Y .
W .K.S. „Śmigły” —  Łotwa U.S. 1:0 Wspaniałe wyr.iki lekkoatletów.

Deszcz, mgła, słaba gra, jedna tylko bramka.

I  p o p r a n i o a .

CUDZOZIEMCY 1 P o f f i c .Y  ZWIEDZA 
P.OS.Jh SOW IECKĄ.

l!ui 'h g ran iczny  na g ran icy  polaka  si>. 
v, i(-c k j \ pun k c ie  ■ Kułiwcwii - JNięgurclu 
j e  w ciągu os ta tn ich  midsięcy by ł  b a ró zh  
ożywiony.

Przez  gran icę  p a ń s tw o w ą  p rzek racza l i  
p rzew ażn ie  c iu izo z ien u y  b io rący  udzia ł w 
*bi«ri!wvcb i indy w iuuą lnyeb  w \c ięczkaidi  
d o  lin.sji. W ciągu mieśiąen  IJpea i p ie rw ­
sze j  połowy s ie rp n ia  r.  b. do  SU.s.ji przeje  
eba ł i  28 nu l  p ry w a tn y ch  z wycieczkow ie /a  
m i  z F ra n c j i ,  Niemiec,  Angl.ii i Am eryki,  
po za lem  k ilka  wycieczek a m e ry k a ń s k ic h  stu 
den tów  i przcmy.stoweów, p rzybyło  pociąga 
m i.  z N iegorclo je  udali  Się a u to  k a ram i  
n a  o b jaz d  l t ia lo rus i  sow .e rkh-; .  Z Po lsk i  
baw iły  trzy  wycieczki:  p rzem ysiow ców . rze 
m ieś in ik ó w  i n aukow a.

O s ta tn io  l iczne wycieczki zag ran ic  m c  
o p u sz c za ją  Kosie 1’i-zcz St-ołpce p rze jeżd /u  
j ą  wycieczkowicze g ru p am i w sańiuehocSaeh 
i pociągam i
NIENAGANNE. 1STOSUNKI NA POGRANI 

OZU PO LSKO - S fiW IE E filE M .
Jule już sw egu czasu (kn ios i i iuny  sloąnn 

k,  granihizoc pol.sko - . śo\vic( kie u i t ■ iz!
w m ian ie  -nu łtg jwe. Obla ln io  złmoto-wśfto 
lnezv  kio miłe obejście się  s f rażn isó w  So. 
fwieckicli i cei-ni-ków na  jiiHiiecić gra  ti ic^n y i o 
v  Niegorełojo. Służba sow iecka  woliec o b V ’ 
•walełi po lsk ich  jest .uprzcdlźajtu-o .grzeczna.

Sowiey-ey s t rażn icy  czen ia  wszystko, tiy 
& l o sil n k i 7. iiiaszyłm K O P.en i  :\ jak  i Ą] 
lepsze.

W  ciągu hpffj sia  graśiicy z.'»l;Hlwio»V-. 
pom y śln ie  wszystli-ie sp n iw y  p o d n o szo n e  e i 
18 luinfereilc-jaeh, a cłotyc.ząeo zwrizlm zabili 
k a n ę g o  hw łja ,  nietęga; ln i^ o  'iłr/iaki-oe/aiar.i 
granicy  w ydan ia  zińęgfiw d eze r te ró w  i 
j u z  4ęjH-iW kęyminalnyeli .

Ponacfto iprzapi-owa(i70iio na  nrze-strzeni 
1350 ha iąk  ma! jora-eję v iga-aiiiezinych m ie j  
jco w o śc ia ćh  poiożonycłi  po olwi s l r o n a -h 
g ran  icy.

\X e  w szys tk ieh  4ych p ra ca ch  komenl! 'i 'i  
ci sowieckich  o dr-inko w w ykaza l i  j n k n a j .  
d a le j  idącą  ,poinoc._

W  ciągu osta tn iego  m ies iąca  'na grani  
c y  n ie  z an o to w a n o  żad n y ch  w ykroczeń  ani 
p row okircy jnych  w ys tąp ień  z,, .slrony so .  
■wieckiej.
L IK W ID A C JA  B A N D \ KONIOKRADOM 

PR ZEM YTNIK ÓW .
Szajkę  iprzem ytn ikow koni kraclzionweM 

ujęh) na granicy  poJsko - l i tewskiej w re j  >- 
tiie  L yngm ian .  ’ a

A resz tow ano 4 osoby  W11 czele  k t ó r y h 
sta ł  zn an y  k o n io k rad  T om asz  K ruńko  z le- 
re n u  L i l iw .

łhzy jec i i tu l i  do nas  p ilkarzt ' Łoi 
wyj, k tó rzy  w czo ra j  rozegra j z n i id  
rzem W ilna  mecz p iłkarsk i.

A kadem icy  Ł o tw y  pierwszy swoj 
mecz przegrali  a dziś sp o tk a ją  się z 
M akabią .

P iłkarze  Łotw y nie p o k aza l i  nam  
jed n ak  p iękne j  gry. ale nie pokazali  
nic  ładnego  rów nież i wilnianie. Jakoś  
n ie  kleiło się, m oże to deszcz, a może 
mgła, a lbo wogóle szereg p rzygnębia  ją 
cych  przyczyn, k tóre  bezpośrednio  
w płynęły  n a  p sych ikę  sportow a olui 
d rużyn , k tó re  nie wykazały życia.

Dopiero po s trzeleniu  b ram k i  przez 
J,\ .lv S. nieco się ożcwilo, ale były t.o 
już ostatn ie  m u n ily  gry  i m cc / zakon  
czył się. sukcesem  w ilnian .

Na mecz p iłkarsk i  z Ł o tw ą oczeki­
waliśmy już od dłuższego czasu, to też 
uiicfio deszczu na trybun ie  zgrom adziło  
się koto 500 widzów.

Mecz, jak  zwykle  rozpoczął się ce 
r .m o n  j ą  powi tania  d rużyn  i o d eg ra ­
niem  h v m n ó w  pańsiw ow ycłi ,  po k tó ­
rych sędzia p ,  Sudnik  rozpoczął grę 

O czekiw ania  zgrom adzonych  wo­
dzów7 na  strzelenie b ram k i  sp ływ ały  
n a  niczem, bo  żadna  z d rużyn  nie m i

OD PL£Si
tą p ią c  ra d y k a ln ie : m u c h y , k o m a ry ,
pch ły , p lu sk w y  l w sz e lk ie  ro b a c tw o . 
S p rz e d a ż  w  s k ła d a c h  a p t. I a p te k a c h .

P rz e d s t. H. W o jtk ie w icz , 
Wiła*, KahMłrFHk«, 21.

o s o b y !

Z a p e w n i o n y  b y t
Informacyj  udzie laj  T - w o  Ba nkowe 

w G r o d n i e  p r zy  ul. H o o v e r a  9.

'w m  m i mm
s  U iYi a

POTiHlEhlkAaccWOił

gła zdobyć się n a  p rzep row adzen ie  pla 
now ej akcji, k tó ra  m ogłaby  być uwici! 
czona goałem.

\ u d  d ru ży n ą  W. K S. zaw7isło ja 
kieś ia lu m . Drużyna, k tó ra  tak iliedaw 
110 u m ia ła  porw ać  swoją grą kilka ty ­
sięcy widzów teraz w ygląda ła  całk iem  
blado. B rak  dyspozycji s trza łow ej da 
w ał się boleśnie odczuwać.

Łoty-.i cii-tą sw oją uw agę skicrow y 
wali n a  obrońców  W . K. S. k tó rych  
iue mogli przełamfre, by doslac się do 
twierdź \ \Y K. S.

W ilnianie mieli przez ckly e-zas prze 
wagę, a k ilka r a z y 'p i tk a  już... już... 
zdaw ało  się. że sredzi, a tu  rap tem  po 
szat na au t  i znów rozpoczynała  się 
jiraca od początku. J a w ło w s k i  z caiej 
sity strzelił w jjoprzeczkę, a Naezulski 
pechowm w iadoka! k iika  piłek w próż 
nie, i o znaczy w aut.

T ak  umiojwusicej było do przerwy- 
Z daw ato  się, że po /.mianie s tron  gra 
się popraw i, ale jakoś  znów  się nie 
klei. \Y. K S. zaczyna  grać  p raw em  
skrzydłem  Browką. który zuów 
p rzypom nia ł  się pubUcz.no.ści w ileń- 
skiej jako b a r t ł /o  u łalenlowiuiy  p i ł­
karz . ()ń tez 1-! miiiid  przed  końcem  
zdobyw a jed n ą  jed y n ą  b ra m k ę  zaw o­
dów7, m yprzechy ia  szalę zw ycięstw a na 
naszą  stronę.

Łolysze clidą w yrów nać . A tak su 
nie się jeden za d rugim , ale uic z tego, 
bo sędzia p. S udn ik  odgw izdnje  mecz, 
zresztą  jesl już zupełnie  szaro.

Publiczność śpieszy do A rbonow , k to  
rycłi n iesteły  nie było. T u ła j  imiMmy 
pod adresem  „A rbonu" poyyteilz.ieć kil 
ka  p rz y k ry c h  słów, bo pzocież nie moż 
na  być tak n ieso lidnym  p rzy  im pre  
zach, k tó re  w y m aga ją  sprążytej org'ani 
zacji. Lepiej w tak im  razie nie obiocy 
wać, a wówczps n ik t do ndcogo nie bę 
cizie m ia ł  pretensji. Bo i na d w o rcu  w 
d u iu  p rzy jazd u  gości Arbcm zrobił ka  
w7ał i zamiast dw óch wozów zam ów io - 
nycłi raczył przysłać jeden, co wvw o 
łato  n iepo trzebny  chaos. W ar to  więc 
w7szystkie te „tirlionowe" sp raw  skie 
rowuić n a  właściw7ą drogę.

W raca jąc  do meczu, powiedzieć m u 
simy, że dziś oczeku jem y  od  Łotwy 
nieco c iekaw szej w alki z M akabią. któ 
r a  yyalczyć będzie na s lad jon ie  W  K 
S o godz_ 1(),30.

Pierwszy dz ień  m ię d z y n a ro d o w y c h  
zaw odów  ieikkoatlc tvcznycli z u d z ia ­
łem E s ton ji ,  Ł o tw y  i czo łow ych  l e k ­
k o a t le tó w  Polski m in ą ł  n ie s te ty  w cza 

'sie -deszczu.
Z g ro m a d z o n y c h  zaw o d n ik ó w  po- 

’v.itał na  sta ij jon ie  p rezes  pu łk . Z. 
WT.nda. -O rk ie s tra  odeg ra ła  h y m n y .  
-vi m asz ty  w ciągn ię to  flagi E s ton ji ,  
l .o tw y  i Polski.

Na p ierw szy  ogień poszła k u ł a ^  
Zw ycięża  rekordzfo ta  E slo n j i  m łody 
li k k o a t le ta  olbrzymi WTikiin-g, k tó ry  
m im o  deszczu  i mokirej kuli rzucił  
15 m tr .  49 omt. 2) Diinza Eotw7a 14 
m ir .  84 om 3) W o jtk iew icz  Sókćjł 12 
m ir .  67 cm. K o n k u re n c ja  ta by ła  n a  
b a r d z o  wjyi.sohmi jjozioimi,e i gdyby nie 
deskoz, Ib WTi;djng uzyskałby7 jeszcze 
lepszy yyymk. C iekawi jesteśm y j a k  
wyszedłby "V w7alk i  Heljasz , k tó ry  m ia ł  
b \  c iężk ą  p rzep raw ę .

Na bO iinlr. p a ń  wyu*rała E l te rm a n s  
L-otwa 8 sek.R!) S iro tó w n a  M akabi 9 
sek. 3) E v ers  (L). E l te rm a n s  lep ie j  w 1, 
szła  z dołkiźw i p ro w ad z i ła  od s ta r tu  
aż do m ety .

Bieg na 1560 m ir .  byl rów nież  pięk 
n y m  p o je d y n k ie m  m ię d z y  K u c h a r ­

sk im  Jag ie łlon ia ,  R iekstnn?rm, a Żyle 
w fcfem  K. P, W M iękka b ieżnia  nie 
-pozwmiiła K u c h a rsk ie m u  ,.isć“ n a  re 
k o rd ,  to też odraz-u w idać  było, że 
w ałczyć  on  będz ie  ty lk o  o pierw.szeń 
siwo. K u c h a rsk i  w y g ry w a  ła tw o  w 
cza-sie 4 miin. 25,1 sek  2) Zylewucz K 
P. WT. 4 min. 28,5 sek. 3) Riekstnks (Ł) 
Zylewicz zrolbił m i łą  n ie sp o d z ia n k ę  
za jm u ią c  d ru g ie  m iejsce.

Na 200 m t r . ,Ł o tw a  sw oich  zaw ód  
ników7 ni,g wgjstawjhe to też k o n k u re n  
cja ta odby ła  się przy  udzia le  z a w o d ­
ników7 m ie jsco w y ch  1) Ż ylińsk i K. P. 
W . 24 sek. 2) WMjtkiewicz Sokół 24.2 
3) W ieczorek  W KS.

WT d y sk p  znów zwycięża o lb rzym  
E s to n j i  W7iid ing  43,58, 2) D im za  Ło^-'', 
wa 42.48 3) Ż ardz in  Srzelec 37.69.5. 
N iesp o d z ian k ą  jesl w y n ik  Ż ardz in  i, 
k tó ry  p o k o n a ł  WDeczorka i Zieniewi 
cza.

WT sk o k u  w dał p a n  zw vcięzv ła  El- 
d e rm a n s  Ł o tw a  4.67 2) Gailitis  Łoi 

jw a  4.43. 3) S iro tów na  M akabi 4 19.
Dziś o godz. 15 na  M adjonie  W KS. 

przy ut. WTrkowskie.j da lszy  c iąg  z a ­
wodów7.

t u r n i e j  a ie r  s p o r t o w y c h .
\ ' ,Tczo ra j  rozp o czą ł  się w7 p a rk u  

sp o r to w y m  m ięd jy m aro d o w y  tu rn ie j  
g ie r  s p o rk n y y c h  ;przv udziale  d o s k o ­
n a ły c h  d ru ż y n  E slo n j i ,  Łotwry, w7ice- 
mLsłrza 'Polski K. P. Y\ i A. Ż. S. w i­
leńskiego; -

W y n ik i  w czo ra jsze  są  n a s tę p u ją ­
ce, Estoinija w y g ra ła  z K. P. W . w pil 
ce S ta tkow ej 2:1 (15:10, 12:15 i 15:9). 
Gra b a rd ź o  o s t r a  i ciekawm. P o z io m  
w ysoki. K. P. W. m ało  zgrane .

V. Z. S. w ileńsk i w ygra ł  w7 s i a t ­
ków ce z Ł o tw ą  2:0 (15:6. 15:11). Ł o t ­
wa d ru ż y n ę  siatkowtki skleciła  n a  p o ­
czekan iu  kładąc, zasadn iczą  uw agę  na 
p iłkę  koszykow ą. Giekawó b. je s te śm y  
w y n ik u  A. Z S z E s ton ja .  bo jeżeli A.

to zdobędzie  p ie rw szeZ. S. w y g ra

m i e j s c e .
W  piłce koszykow ej O gnisko  K. 

P. W. z reh ab i l i to w a ło  się, zw yc ięża ­
jąc  20:19 Eslon.ję. Gra toczy ła  się na  
ro zm o k ły m  boisku, to też o technice 
t ru d n o  jest p isać .

A. Z. s .  g ra ją c  z Łotw ą p rzeg ra ł  
k o sz y k ó w k ę  47:16. Ł o lw a  ty p o w an a  
więc jes t  n a  m is trza  tu rn ie ju .

P a n ie  żawiodły na  całej linji. AZS. 
b aw iąc  się w y g ra ł  z U. S. Ł o tw ą  15:1. 
15:9. Gra b e z , życia i pod względem  
s p o r to w y m  bez w artośc i  ze względu 
na  s łaby poz iom  Łotwy

Dziś więę od ^odz. 9 ra n o  ro z g ry ­
w ać  .się będą  w a lk i / f in a ło w e  tu rn ie ju  
k tó re  wyelim im nją m is trzó w  tu rn ie ju  
m ię d zy n a ro d o w eg o .

3ziS start Maratunu.
Y\ p a rk u  sportowym i o 9 godz. n a ­

s tąp i  s t a r t  m a r a to n u  o  m is trzo s tw o  
Polski.

Do m a r a to n u  p o za  k o n k u rs e m  
zgłosił się d o sk o n a ły  biegacz Lo1w7y 
Bu kas.

Zawodnicy7 n a  m ecie  powunni już 
by ć  koło godz . 12.

U dział w m a r a to n ie  b io rą  wszys :y 
n a j le p s i  b iegacze d łu g o d y s tan so w i 
P o lsk i  na czele  z zesz ło rocznym  m i ­
s t rz e m  Sadyłą .

P iz y  c ie rp ien iach  se rca  i z w a p n id i id  
nączyń ,  skto'n.nośei do u d a ru  i ala.ków api;- 
pk-iktycznyeli, n a tu ra ln a  woda g o rzk a  „ E r a n  
e iszka . Jó z e fa '1 zapew nia  łag o d n e  w \ p róż .  
mienie bez m adw yrężen ia  się. Z alecana  p rz -z  
tokarzy.

o trzy m ał  na u t r zy m an ie  sek ty  wy lu i ia rsk ie j  ter tui ' łu rg ó w  zw iedz i­
ło juzosz to  2000 osób. Je s t  to c e ra  
dość p o k aźn a .  M ia ro d a jn e -czy n n ik i  Ii 
czą  się z tem, iż w n a s tę p n y c h  dn iach  
zwłaszcza zaś w d n !u dz is ie jszym  lirz  
b a  zw ied za jący ch  w zrośn ie  b a rd z o  po 
w ażnie . W c z o ra j  b o w iem  wiele osób  
o dstraszy ła  la ta in a  pogoda  i n ieus tan  
nie p a d a ją c y  deszcz.

Wyoucn epidemii jaglicy 
w woj. wiieńskiem.

O sta tn io  n a  lecen ie  w o jew ódz tw a  
w ileńsk iego  w yłm chła  ep id em ja  jag li­
cy. Ogółem  zanotowmno o s ta tn io  235 
w7y p a d k ó w  zach o ro w ań .  W celu zaha  
m o w a n ia  dalszego ro zw o ju  tej nimbu* 
p ieczne j  choroby , w o jew ó d zk ie  w ła ­
dze s a n i ta rn e  wszczęły ene rg iczną  ak 
cję, zm ie rz a jąc ą  d o  rfpanow ania  sytu- 
acji.

P o d z i ę k o w a n i e
S k ła d a m y  -soredczne podzięk  (iwa­

n ie  w szystk im  tym. k tó rzy  yyzięłi 
udzia ł  yy o d d a n iu  ost l in ie j  pos iug i  
zm ar łe j  d rog ie j  n a szem u  sercu  córce  
ś. p. J a n in ie  P itków nie i a więc: p r z y ­
jac io łom  i znajom y m. yv szczególnoś­
ci zaś Ż eńskie j  Szkole Poyyszeclmej 
Nr. 37 z kieroyyniczką p. M alicką 
na  czele.

P o g rążen i  yy .m utku  i n ie u tu lo ­
nymi ża lu  RODZIC! .

Domek drewniany.
ZukSltcly Pkzemystowi'  ..Uzt-r.sk' nu P " j u j  

r / u  wystawiły n a  H.ch T arg ach  Pokioc nych  
p ięk n e  i otj-.iowo w y b u d o w an y  do inck  d r e w ­
n iany ,  k ló ry  budzi  pon.szeChne za in lc resow a  
nie yyśrod zw iedzających  tangi.

Zakłady przomy-stowe ..Czersk iciedys n a  
leżały do Niomców Obecnie  zaś od k i ik u  
lat przesz!) u, ręce polskie i zostały  _jru_ 
chcmiionc dzięki n ie z m o rd o w an e j  in ic ja ty ­
wie g łównego  współwłaściciela  f i rm y  m i.  
A leksandra  ■ J a n a  Rodkiewicza,

W zó r  d o m k u  d rew n ian eg o  f i rm y  „Czech" 
z o ó a t  na T arg a eh  wys taw iony  dzięki  s ta ra  
m a m  znanego  p ro p a g a to ra  b u d o w n ic tw a  d ra  
w nianego  inż,  Z na jdow skiego .  D om ek dreyy 
n ian y  firm y „Czersk- sk ła d a  sie /  iniksusowo 
u rząd zo n e j  t a r a sy ,  korytarza.,  2_ch poko jów , 
k u ch n i  —- na  dole  i jednego  pokoj-u na góize. 
Oozywiśeie że pos iada  on wszelkie yyygody. 
Zaletą  lego donrku jesl  lo, że obok eslelycz- 
nego w nę trza  'posiada on dużo świa.tta i po- 
yyiclrza. Zak łady  .przemysłowe .C ze rsk '  rów  
nież yyyrabiają  s ty low e  meble —  k tóre  s m  
ją  wie lkością  i fo rm ą  d oskona le  m ieszczą s i r  
w schlaicłnych p o k o jach ,  p o zo s taw ia jąc  je sz ­
cze duiżo wolnego miejsca.

D om ek d re w n ian y  firmy ,,Czersk  ' na leży  
uiezawodinie d o  n a jp ięk n ie jszy ch  e k sp o n a ­
tów 3-cich T argów  P ó łn o c n y ch  w  W iln i" .

Z niw y loteryjnyj.
Dnia 2 w rześn ia  u p ływ a  przep isow ą  te r ­

m in  w ym iany  losów k lasy  IY .ej  na  losy 
o tym sntmym n u m erz e  do  k la s y  Y-ej. K ^  
się  t rzym a  tego przep isu ,  łego  nie spo tka  
żafina n iesp o d z ian k a .  Gracz zabezpiecza 
wszystk ie  sw o je  p ra w a  t\  lko wtedy, gd> 
p rzes t rzega  przep isów . P rzep isy  o grze na  
lo le r j i  w y d a n e  są  n ie  p rzec iw  graczowi,  
a le  poto, ażeby z.abezpieczvc w szys tk ie  o ra  
w a  gracza.  jJ- , j tX

Ciągnienie  klasy V .e j  rozp o czy n a  się 
dn ia  7 września .  W ed ług  nowego  z a r z ą d z e ­
n ia  't rwa ono nie dni 27, ale 15. Jak iego  ch a  
r a k l e r u  je s t  ta -m ia n a ?  Otoż p ozos ta je  ! i  
s a m ą  ilość w y g ra n y ch  w ogólnej  licz'.j;(r» 
45.T-M> i 1.200 w y g ra n y ch  pocieszenia  n a  łącz  
Jlą suanę 17.775.760 zł, i fa s a m a  ilość c iąg  
nień.

iPuprostu  zam ias t  jednego  c iąg n ien ia  
dz iennie,  będą  odbyw ać  się codzienn ie  lwa 
/ciągnienia .  Ż yjem y w wieku r a d ja  i s a m o ­
lotów-, w w ie k u  n ies łychanego  puąpieehu,  
więc i lo te r ja  przyś-pies.za tem po  lo so w a ­
n ia.  Kto wygra,  p ręd ze j  o t rzy m a  w ygrany ,  
a le  żeby wygrać  trzeba  grać  .

Ostrzeżenie.
H K rakow ie  powsta ła  in s ty tuc ja  p. n .  

Kvnd\ Kat P ra so w y  Wi rozs)  lanych przez  
siebie okó ln ik ach  i cyTkujiarzach S y n d y k a t  
P rasow ą  *■ rnia-nujt. się „ in s ly fuc ją  zee n tra l i .  
zo w anych  organ izacy j  w ydaw niczych ' .

W obec  tego wladże Po lsk iego  Zw iązku  
Wydawców- Dzienników i Czasopism  wą-jas 
n ia ja ,  że w y m ien io n y  S y n d y k a t  P ra so w y  

-ani nie cen tra l izu je  an i  nie r e p re z e n tu je  
ż adne j  o rgan izac j i  w ydaw nicze j.

P o n a d to  p rzy p o m n ieć  należy, że wyżej  
w y m ien ia n y  Syndykal  P ra so w y  mit' m a nic 
•wspplnegu rów nież  z organiz .aęją zaw o d u  
wa, d z ien n ik arzy  polsk ich  wogóle, a  k r a ­
k ow sk ich  w szczególności.

i

' R A D  J O
W IL N O

NIEDZIELA, d n ia  27 s ie rp n ia  1933 r.

10.00: T ran sm .  nabożeństw a .  11.57: Czał.  
12,10: Kom. m ts t  12.1-5: Koncert  pcępulamy. 
14 00 Zbiór, p a k o w an ie  i p rz ec h o w y w a n ie  
ow oców  —  odczyt  wygi. Sł. Skasiński.  14.15. 
Koni. ro ln  met 14.30: Muzyka. *11.45: P o ­
rad y  w e te ry n a ry jn e .  l’5.05: Audycja  sp e c ja l ­
na  —  SI. Moniuszko, k ró l  p ieśni  po lsk ie j  — 
pog. Wit loda ■ Hulewicza  z p rz y k ła d am i  m u .  

^".zyoznemi. 16.00: Audycja  dla dzieci i m ło ­
dzieży 16.30: Recital  ś p i e w a c y  17.00: Rn-
h o tn ik  a k s iążka"  — .odczy t  wyg!. Poczę tow  

'sika. 17.15: Pieśni  śląskie. 18.00: Zakońc-ze- 
m e bniędsz. m is trzostw  wiośla rsk ich .  18.35: 
Geneza i readizacja  111 Targóiw P o tn o o n y ra  
odcz. wygi. red Święcicki. 18.45: Kult róży 
w życiu i poezji  —  fe l je ton  Ireny  L u b ia k o w .  
sk ie j  19.00: S łuchowisko. 19.40: S k rzy n k a  te ­
chn iczna .  19.55 P ro g ra m  na poniedz ia łek .  
20.00. Koncert .  20.50: Dziennik  wieczorny. 
21.00: T ran sm .  22.00- M uzyka taneczna .  22.25: 
W iad. sportow-e z W  i Iw a i inny<-li stacyj.  
2240- Kom. msl.  22.45- M uzyka taneczna .

PO NIEDZIAŁEK, dnia  28 s ie rpn ia  1933 r.

7.00: Ozas. 7.05: G im nas tyka .  7.20: Muzy. 
ka. 7.30: D zienn ik  p o ran n y .  7.35: Muzyka. 
7.50: ChiWilka gorpod, dom ow ego.  11.57: Czas. 
12 05: Muzyka. 12,25: P ra sa .  Kom. met. 12.35: 
D. e. m uzyk i  12.3,5: Dzienn ik  po łudn iow y . 
14.50: P ro g ra m  dzienny. 14..j5: Muzyka ;pty 
W). 15.00: Kom. 15.05: Muzyka Iptyty,. 15.25: 
f i ie tda  rolnicza.  15.35: Audycja  dla dzieci:  1! 
Nowi k o led zy  -  opow. Cioci Hali,  2i K o ­
nika  chleba. 16.00: K oncert  solistów. 17 00- 
P o g a d a n k a  f ran c u sk a .  17.15: Muzyka lekka .  
18 15: P e n a n g  —  n a jp ię k n ie js zy  zaką tek  iw m  
ta — odczyt wygł. in i .  K. Giżycki.  18.35: Re 
ei-lal Jo r tep ianow y. 19.20: Z ]i,ti ws,kich spraw- 
akitualnych —  odczyt l itewski. 19.35: P r o g ­
ra m  n a  w torek .  19.40 Zdefuloryzowami po .  
pici —  te l jc ton .  20.00: Operetka .  Wił. koin .  
Słpor.t. ID. c. operetk i.  D z ien n ik  wiecz. D, c. 
operetk i  22.00: Muzyka t an eczn a .  22.26;
W ,a d .  spo r t .  22.115: Kran. meit. 22.40 Mnzv .a  
taneczna .

P A O j C W E .
KRÓL IMEŚNJ PO LSKIEJ.

Niedzielną audyc ję  spcoijalnS, k tó ra  roz  
poożyua się  o godzinie  15.05 w ypełni  ; , j_  
g a d an k a  MStolda Hulewicza  jj. t „ S tan is ­
ław Monius ko, k ró l  p ieśn i  p o lsk ie j '1 i lu s tro  
w a n a  p rz y k ła d am i  m u  z. y cz nenii,  z acze rp n ię  
itemi z a  a j c en n i e js z v« h dzieł  łw ó re \  Ha,] 
k i “ .

Z KATOM IC DO WILNA.
O godzin ie  17,15 rozg łośn ia  w i leń sk a  

t r a n s m i iu je  z Katowic koncer t  popołudn io_
wy, pośw ięcony  tpi<eś-niom śląskim, o raz  ślą  
a-kiej tmmzyce luidowej. Udiział b io rą  o r k i e ­
s t ry  k o le jo w e  i zespoły śpiewacze.

/

^



K R O N I K A
N leazM a

Sierpr la

Diii* P rz .  re i  Św. K. 
J u t r o i  A u g u s t y n a

t b ó s  s ło ń c a  — g. 4 ro- 38 
Z sc h ó d  . — g. 6 u  38

Spostrzeżenia Zakładu Meteoroiegjl U.S.ts. 
w Wilnie z dnia 26-V lll— 1933 roku.
C iśn ien ie  ś r e d n ie  7.34 
T em p.  ś redn ia  +  12 
Tenip.  najv\ 14 
Temip. nujn.  U »
O pad  10.9
W ia l r  płn. z.;u-h.
TemJ bar.:  wzrost 
Uw agi:  deszcz

—• Pogoda  tln. 27 s ie rp n ia  u edług P  I. M.
Jc.szoa* z ach m u rzen ie  * m ie n a e ,  z zan ik a jące  
m opaadm i.  je d n a k  s to p n io w o  malejąc*-*. Nie, 
c o  ch łodn ie j .  f m ia r k o w » n e ,  clrwLlaimi p ó ry  
■wisk? wiatiry p ó łnocno  — zach o d n ie  i z j-  
chodn ie .

D Y Ż l B I APTEK.
Dzi.ś. 27 sier.pnia d y ż u r u ją  n a s łę p u ją re  

ap tek i
M onkow icza  (P iłsudskiego),  Ju n d z i t ła  

(r. ul. U Maja ' Mickiewicza),  b. S z y rw in .  
d l a  (Niemieckai,  S iek ie rzyńsk iego  (Zarzecze 
201. Sokołow skiego  (Nowy Świat),  S zan ty ra  
(L eg jonow a),  Ziasławskiego (Nowogródzka) 
i Z a jączkow sk iego  (Zwierzyniec).

. SPKAW Y SZKOLŃK
—  k on srrw atorju n i -Muzyczne ro z ­

p o czy n a  rok. szko lny^dn ia  1 w rześni 
(Nauka gry  n a  L t iu m e n ta c h  so low ych 
i o rk ie s t ro w y c h .  Klasa o rg an o w a . 
Śpiew  solowy. P rz e d m io ty  te o re ty c z ­
ne Zespoły - k a m e ra ln y ,  ch ó ro w y  i o r ­
k ies trow y P ie rw szo rzęd n e  siły n a u ­
czycielskie . Zap isy  p rz y jm u je  sekre-  
t a r j a t  (ul. V\ ielka 47, w ejście  od ul. 
Końskiej)  od godz". 4— 7 po poł

—  Szkoła H andlow a im . St. S ta ­
szica  w W iln ie przy  ul W ile ń sk ie j  28 
p rz e d łu ż a  te rm in  w p isów  now ow stę-  
p u ją c y c h  do  wszyistkich kla-s, do dnia  
15 w rz e śn ia  r. b. za zezw olen iem  
w ładz  szkoinyrch

—  K o ed u k ac y jn a  Szkota  R zem iosła  i 
P rz e m sy lu  A rtystycznego W. T. A. P.  p o .
duje  do wiadomości,  że zap isy  p rz y jm u je  
codz ien n ie  od godz. Il-łj j  do 13-ej 'V n o .  
wym  'lokalu ;przv ul. Mickiewicza Nr. 7 
Zreorganizowania  i dos to so w an o  do siowi'- 
go typu średn ich  zak ład ó w  nauko w y ch .  
Szkota  p os iada  4 . ry  wydziały :  m a la rs tw a  
dek o racy jn eg o ,  lizcżhy d ek o rac y jn e j ,  Fkajt 
wa i zabaw ka rs tw a  p ro w a d zo n a  przez, 
p ie rw szo rzęd n e  Kity a r ty s ty czn o  - ł a c h ) ,  
we z. poś-rod cz łonków  T o w a rz y s tw a  P h i . 
styków i T o w arzy s tw a  Niezależnych.

N au k a  rozpoczn ie  się  z p o w o d u  rem on  
tu lokalu i ro b o t  inwe.ylyeyjnyoh "w dum  
logo wuześnia 1933 roku.

•sludjtinj ba le tow e  Saw iny  . Dolskiej.  
StiKljuni a r ty s tk i  balotu,  uczęstniozki I Mii 
d zynarodow ogo  'K onkursu  Arty.stjczuicgo w 
W arszaw ie ,  L. Saw iny  - Dolskie j  będzie 
o tw arte  1 w rześn ia  w n o w y m  lokalu  ul. 
D ąbrow sk iego  7—• 2.

Z ap isy  od  27 s ie rp n ia  codzienn ie  od 
4 —  7

liOSPODAItCZA
—  Tartaki p od ięły  już norinalm ; 

pracę. W zw iązku  z p o d p isan iem  unio 
wy zb io row ej,  l ik w id u jące j  p rz e w le ­
k ły  c / te ro ty g o d n io w y  s t r a jk  w t a r t a ­
k ach  w ileń sk ich  o  czem  do,nosiliśmy 
już  w n u m e rz e  w czo ra jszym , w ię k ­
szość ta r ta k ó w  podję ła  już w ciągu 
dn ia  w czora jszego  n o r m a ln ą  pracę. 
Część ro b o ln ik ó w , k tó r a  do tychczas  
n ie  zosta ła  z a t ru d n io n a  p o w o ła n a  zo­
stanie do p ra c y  o d  pon iedz ia łku .

W zw iązk u  z tam ponow nie .  oh*/v 
m a  p ra c ę  około 270 robo tn ik ó w .

—  Czy w ładze skarbow e przejm ą  
egzekucję kom ornego? W  w ileńsk ich  
s te ra c h  lo k a to r sk ic h  o raz  w śró d  w,łaś 
c icieli d o m ó w  u t rz y m u je  się u p o rczy  
wa pog łoska , że w na jb l iż szy m  już 
czasie  w ładze  sk a rb o w e  p rz e jm ą  eg­
zekuc ję  k o m o rn eg o .  Z arząd zen ie  lo 
nra być p o d o b n o  sp o w o d o w a n e  
z m n ie jsz a n ie m  się wpływów- p o d a tk u  
'vych  od n ie ru ch o m o śc i

P o tw ie rd z e n ia  te j  pog łosk i ze źró  
del u rzędow y ch b rak .

O żyw ienie się w handlu szkolnym  
i z a s t ó j  w innych  branżach. M a so w y *

p o w ró t  m łodz ieży  do mias-ta yv związ 
ku  z roz-poczecietn noyvego ro k u tsa k o l  
nego sp o w o d o w a ł  doś t  zacznć ożyyvie 
nie  się w h a n d lu  do ty czący m  b ezp o ­
śred n io  zajęć  szkolnych . N a to m ia s t  
kupcy  innych  b ra n ż  u s k a rż a ją  się, że 
le w łaśn ie  y w d a tk i  n a  zeszyty*, książ 
ki, no w e  c z a p k i  i t. p. sp o w o d o w a ­
ły re d u k c ję  n o w y c h  zakupów , gdyż 
rodzice c h c ą  yv ten sposób p o w e to ­
wać n a d z w y c z a jn e  w ydatk i .

—  Z m niejszenie taryfy  za prze 
jazd taksów kam i. Na o s ta tn ie m  po s ia  
dzen iu  m a g is t r a tu  zap ad ła  decyz ja  
zm nie jszen ia  do tych czaso w e j  ta ry fy  
do ro żek  sam ochodow ych;:  Uchyyała ta 
zos tan ie  w n ro w a d z o n a  w życie  n a ­
ty ch m ias t  po  zatyyierdzeniu przez Ra 
de M iejską.

—  Stan  b ez ro ln a  ia. P o d łu g  o s t a t ­
n ich p ro w izo ry czn y ch  obliczeń  na  le 
ren ie  W ilna  z n a jd u je  s ię  obecnie  5975 
b ez ro b o tn y ch .  N ajw ięce j  b e z ro b o t ­
ny ch  r e k r u tu je  się z pośró d  p ra c o w n i­
ków  u m y sło w y ch  i o i e w \  k w a łi i ik o w a  
n y ch  ro b o tn ik ó w  fizycznych

ZL Z W IĄ Z K Ó W  1 STOW ARZYSZEŃ
—  Zjazd  A bsolw entów  P ań stw o­

wy: -i Ktt śtiiv M aturalnych dla byłych  
w ojsk ow ych  (kl. VIII-la pod d y rek c ją  
|wof. Ignacego Pop ław sk iego .

Z okaz ji  10-lecia o rg a n iz a to rzy  
Z jazdu  w*7.y w*ają w szy s tk ich  Kolegów* 
cio g re m ja ln e g o  s ta w ie n ia  się yv n. 2 

rze.śjim 15)83 r. o godz. 11-ej r a n o  
*  !<■>>• <-••!<iwtt» kol. Iżyckiego  —  W i l ­
no, ul. Z aw a ln a  22— 5.

— j o, m ^cje  tam że, tel. 407
—  K om unikat Peo-n (akóyy. Sekre- 

t a r ja t  P G W . k o m u n ik u je ,  iż z d n iem  
1 w rześn ia  br. s e k re ta r ja t  c z y n n y  yy 
ś io d y  i c z w a r tk i ,  od godz. 18 do 20 
w lo k a lu  BBW R. p rzy  ulicy Śyy*. An 
ny 2, pierwssze ■]»ięl ro.

H e rb a tk a  m ies ięczna  uęjawm-ków, 
odbędzie  się u Ob. S ta ro s t  Koyyalskie* 
go W a c ław a ,  p rzv  ulicy Ż e ligow sk ie ­
go 4, n a to m ia s t  d o k ła d n y  te rm in  hec 
ba H i, p o d a n y  zos tan ie  d o d a tk o w o .

P rz y p o m in a  się ró w n ież ,  iż są  do 
o d eb ran ia  w se k re ta r ia c ie  leg itym acje  
p rz y ję ty c h  cz łonków , a n a d e s ła n a  
przez (iiów ny Z arząd  Peoyy iakóyy* w 
W a rsz a w ie

Najdow ci pn ie j s ia ,  na iweselsza  
k o m e d j a  reżyserj i

K A R O L A  Ł A M A C Z A  p. t. ,B 3 B Y “z ANNY bNRRA w is  
Gdze?! Kiedy?!

P A N
T* D z ' ś  o s t a t n i  dzień!  J E D Y N Y ,  N A J L E P S Z Y ,  N A J N O W S Z Y  P R Z E B Ó J  —  t o  g i g a n t y c zn y  f ićm s z p i e g o w s k i

F A Ł S Z Y W Ą  F L A R Ą "  u -  jjńŚJj
O  N a j w y ż s z y  wy r az  emocj i !  N a d  p rogr am:  D o d a t e k  d ź w i ę k o w y .  B I W W W I  s łużył  ka jzerowi .

H E L I O S
R e k o r d o w y  p r ogr am !  N a j n o w s z y  d ź w i ę k o w y  s e n s a c .  Fi lm p r od .  po l skie j  1933— 34 

A C C D A  l £ D Y Ć T V y V i  W roL K^ówn. u r o c za  ULI ZIELIŃSKA. Jerzy M A R R  , C z e s ł a w  
H l L n H  T\Uf 1 1 n  I  S S K O N I E C Z N Y  1 inni ,  N a d  pr og ram:  A R C Y C I E K A W Y  fi lm prod.  
S O W K I N O  M O S K W A  iSW ielki my5liw|ęc IG0ENBU(<> . F l ymn  mi ł ośc i  do  p ięknej  d z ie w cz yn y  na tie dzie 
wi c ze j  T a j g i  S y be r y j sk i e j  R e ż y s e r  Bek- Nazar ow.  P o c z ą t e k  s e a n s ó w  o g. 4 w ni ed z i e l e  i dni  »w. o g. 2-ej-

C A S I N 0
Dzis  ! A rc y d z i e ł o  re żyse r j i  s ł y n n e g o  h łile n  Duvlvtera I Dziś

J i m  PRZEKCĘTfCH DZENTELMAHOK11 (WMl l IłREIU)
HARRY BAUR 1 R05INE DEREAN w r o l ac h  g ł ów ny c h .  F a s c y n u j ą c y  s p l o t  W s c h o d u  i Z a c h o d u .  N A D  P R O ­
G R A M :  T y g o d n i k  dźwi ęk .  » F O X A “ i . N I E D O K O Ń C Z O N A  S Y M F O N J A ” S c h u b e r t a  w w yk ,  s t u d e n t ó w  air.er.

DŹWIĘKOWE KINO

„ R 0 X Y 1*
Mickiewicza 22, teł. 15-28

Dziś wie lk ie  a r c y d z i e ł o  o s n u t e  n a  t le s łynne j  p o w i e d c i  P.  Be n o i t  „ A T L A N T Y D A 1*
^  Wm Ł J  U { |  l i  " I  Reżyser j i  g e n ja l ne go ^ t wó rc y  . N a j e ź d ź c y "  G. W . P a h -

p „DŁnON MIŁOŚCI BRYGIDA HEŁM j e a m
ANGELO. N A D  P R O G R A M :  D o d a t k i  d ź w i ę k o w e .  P o c z ą t e k  o godz-  4, 6, 6 J  10.20.

<
Nareszcie znikł

m ó j O d c i s k  z e s ta r z a ły ,
G a y ż  „ L E B E W O H L "

t o  ś r o d e k  n i e b y w a ł y .

Ż ą d a ć  we w szy s tk ic h  a p te k a c h  i sk ła d a c h  ap teczn .
w y r a ź n i e

L E B E W O H L
W y ró b  krajowy.

PRECZ Z WASZYMI M I I I !
K araluchy, prusakl I t. p. robactwa —
to szerzyc"ele zarazy i różny ch  chorob za ­
kaźnych.  Należy je doszczętnie wytępić
tylko p rzy pomocy n i eza w o d n eg o  i r a d y ­

ka lnego  środka,  jakim jest

F L  U R  I N
Ż ą d a ć  we  wszys tk ich  a p t e k a c h  i zkł. apt.  |

UWflGń! Sklep wełny, sukna (Jedwabiu

C A L E L  M OZ *«=&»
Otrzymał na SeZOTl JCSlSRny I ZimOWy 
w wielkim wyborze o s t a tn ie  n o w o śc i

materjatów damskich i męskich
na jwięk szych  Bielskich fabryk.

CENY K R Y Z Y S O W E .  P R O S Z Ę  P R Z E K O N A Ć  SIĘ

SKŁAD SUKNA

G 0 L B E R - B E N 6 E N  Niemiecka 25
O T R Z Y M A N O

na sezon jesienny I z im ow y
W IE L K I  W Y B Ó R

,NAJMODNIEJSZYCH TOSARÓff  SUKIENNYCH
n» d a m s k i e  i męskie palta i g arnitury najlepszych 

fabryk Bielskich.
CEN Y NISKIE! P R O S Z Ę  SIĘ P R E Z K O N A Ć !

NAJLEPSZY WĘGIEL
Górnośląski Konc. „P r o g r e s" oraz 

K O K S  Górnośląski I Czeski.

C E M E N T
S y n d u k a t u  C e m e n t o w i e n  P o l s k i c h .

B L A C H Ę
O c y n k o w a n ą  do krycia d ach ó w  ws zys t ­
kich wymia rów po leca  przeds ięb io rs two 

Handl .  P rzem.

M. D E U L i
WILNO, JAGIELLOŃSKA 3 TEL. 8-11 

SKŁADY: KIJOWSKA 8, TEL. 999.

I

D R Z E W O  I
Skład A. GURWICZ

P O L E C A :
S Z C Z A P Y  B R Z O Z O W E  I S O S N O W E  

O K R Ą G L A K I  N A  F E S T M E T R Y  
W Ę G I E L  G Ó R N O Ś L Ą S K I

i W S Z E L K IE  M A T E R J A Ł Y  B U D O W L A N E
po CENACH NAJNIŻSZYCH.

U D Z I E L A M  D Ł U Ż S Z E  R A T Y .

„DZIECKO POLSKIE"

Szkoła PP„ S  STEF ŚWIDA
Z l-szą I 2-gą kl. GIMN. i z PRZEDSZKOLEM
Wiele d z ie c i  od 4 do  14 lat.  O p ła ty  zn iżo n e  (od  
15 z ł.  m ies,) .  za  2-jc d z ie c i  u t s ę p s tw o ,  Język  fran ­
cusk i  n a d p r o g ra m o w o .  Ul. M ick ie w icz a  11 — 11.

NA ROZPOCZĘCIE 
R O K U  S Z K O L N E G O
Z e s z y t y ,  Brul jony,  Oł ówk i ,  P i ó rn i k i .  T o r n i ­

st ry,  T e c z k i  s k ór z an e  i b r e z e n t o w e .  
P rz y b o r n i k i  k r eś l a r s k i e  i p a p i e r y  

t y l k o  w  fi rmie

M. R O D Z I E W I C Z
W i l n o ,  u l .  W i e l k a  9

PO CENACH B EZKON KU R EN CYJN YCH

ZEBRANIA I ODCZYTY
—- W y k ła d  prof .  W .  Lutos ław sk iego .  M

niedziele  d n ia  3 'wrześnią  o godzinie  10 . tej 
rano w sali V U niw ersy te tu  prof. W. Lu 
toslaw ski  om ówi recenzje. „ Jed n eg o  Ł a tw e  
go Żywota* i odpowie  na p y tan ia  .siinijm 
czy .

W stęp wolny i b ezp ła tn y  dla wozysfki -h.

RÓŻNE.
— Z  P.  C. K. Okręgom . Sekcja  Sio.itr 

Pul-.kijjjo ( .z ttrwonego Krzyża ii W iln ie  w 
ntvs! o b o w iązu jący ch  .sióslr po g o to w ia  s 
niUirnego PCK. p rzep isów . wzywa ich ') 
n iezw łoczne  p o d an ie  sw cc h  obecnych  ad-re 
sów.

TEATR I MUZYKA
—  Teatr Letni w ogrodzie B ern a rd y ń sk im .

Dziś. w n iedzie lę  o  godz in ie  8 m. 30 wiecz. 
u j rzy m y  na 6cenie T e a t r u  Leituiego arcyw e 
solą  pędną s łońca  k o m ed ję  m u zy czn ą  „.Tin. 
i .liii" z H. K am ińska  i M. W ęg rzy n em  w r o ­
lach g łównych w oloi-zeniu p-p-: . tasińskiej - 
Dctkowskicj,  \ e u b o l l a .  Hrauiiówny. Elw ickic  
go. P-ośpielo wskiego. DejLwiowkc.za, Św ię to ,  
c liowskicj,  J a n o w sk ie g o ,  i innych

Dzisiejsza p o p o lu d n ió w h a  w  T ea trze  
L etn im . Dziś, w niedzielę  27 s ie rp n ia  o go­
dzin ie  4 po pot. T ea tr  Letn i  gra  zn ak o m itą  
fa rsą  ,\. Historia p. t. ..Czy jest eo Ido 'Oclenia" 
w k tó re j  rolę ty tu ło w ą  llmmje u lu b ie n ice  W  ■ 
na p. L eon  Wołie.jko n a  opiele św ietn ie  zgrą  - 
nęgij zc.ypoln. Zaz.naezyć n a tę ż y  iż jest  tr) . ,  
p rzed o s ta tn ie  p rzedstaw ien ie  tej doskona l i  j 
farsy.

Ceny mie jsc  zniżone.
—  T e a tr  M uzyczny „ L u tn ia 14. Dzi-ś o godz.

8 wiecz. .widowisko s k ł a d a j ą c e  "się z efekti/w 
n<ij rowj i  In ia rsk ie j  p. t. , ,L en‘‘, —  u ję te j  w 
4-ry b a rw n e  o b razy  p  mu/.yką J. Św ię toehow  
skiego, w imsceniiziłPji K W y rw icz  - Wiafi-  
rowsrkiego. I lu s t rac je  p rz e is tac z an ia  się w<ó- 
kion lnu w* p i ę k n ą  przędzę ,  a n a s tęp n ie  w 
tk an in ę  o d tw o rzy  zesipó tuiletowy pod  kie. 
r0wni.c4\vem bale tanistrza  W. Morawskiego. 
P io sen k i  o lnie /wykonają :  B. l la tan irska  i Z. 
Rcwkowciki. P ro lo g  'wygłosi L eo n  W ołłe jko .  
Drugą  część  w idow iska  wyjpetni p e łn a  h u m o  
ru  i p ięk n y ch  m etodji  w ar tośc iow a  operet  
ka  Nodbala „Po lska  K re w "  w wykom tniu  na j  
wybitn:iejS'Zyo.h siił .zespołu z Gabrelli.  Hal- 
m irską .  Deniibowsikiln, Szczaw ińsk im  i T a ­
t rzań sk im  »ią czele.  Soliści ba łe lu :  Goreka, 
liiihormów.ia i M orawski  łątjz.nio z zespołem 
lia Udowym.

— Dzisiejsza  nonllłud iiińwka w „ L u tn i“ .
Dziś o godą in ie  4 po poł.  uikażd się  po ee.  
inn h u.ijni/ś.z.ych ort 2y gr. l)arume widowisko  

(Jłani** z m uzyką ,  śpiew-ami i tańcam i w ob­
sadz ie  ^iretnJerowej. Wiclowi-sSio lo szezegó1 
niej  połąca s is  m łodzieży .szkotnej.

Z Targów.
—  P. K. O. W  s to isku  P. K. O. na  DI T a r

gach Pó łnocnych  została u r u c h o m io n a  Bks.. 
po zy tu ra  Oddziału  W ileńsk iego  P. K. O. za 
k re s  czynności- k tó re j  obe jm ow ać  -będzje: 
wpla ly  i 'wypła ty  z i -k ó w  oszozędnośeiowyeli ,  
wiplaly na r-l.i r .KŚinvj ,  o raz  nhezjpice.zunift 
na życie.

— Sehe jb le r  i G ro h m an .  N a jw iększa  v 
Polsce, a jnawet w E u ro p ie  fa b ry k a  w yrobów  
b aw ełn ian y ch  Z jednoczone  .Zakłady W łó k ie n ,  
n ieze K. SCI 1H 1B1.ER \  i L. GROHMANA. 
S półka  Akcyjna w Locfzi p rz y jm u je  udz i- l  
w 111 T a rg a c h  P ó łnocnych ,  gdzie posiada 
im p o n u ją ce  Moisko.

Z ak łady  w y ra b ia ją  znane  ze sw ej  dob'- > 
ci ' tkan iny  l;iawelńi:me, z jed w ab iu  sz tu c z n '  
go oraz. w os ta tn ich  czasach  .zarząid f i rm y  
na czele k tó reg o  stoi p. gen. D. I . Maciszew 
ski p o ło ży ł  sp e c ja ln y  n;w.-isk a a  p rzyslosow n 
nie Znikł, do  p rze ro b u  lnu. Z ak ład y  w y rąb :* - 
ja. o/becinie tk an in y  lniane, póMniane oraz  or 
gam i m  ją  w yrób  t k a n in  jz lnu ko ton izow anego .  
*1 kaaiipy le .są łu d z ą c o  p o dobne  do tkan in  
b aw ełn ianycli .  j e d n a k że  'ze względu na z a ­
w artość  lnu b ędą  od n ich trwalsze.

T k a n in y  de anożna ogląda* w p aw i ło m e  
Z ak ład ó w  n a  T argach .

75 robotników  bez prary
W  d n iu  w c z o ra jsz y m  s ta n ę ła  p r a ­

ca w  tck tu irow ni w  B ia łe j  W ace . P o ­
w odem  p rz e rw y  jest p o w a ż n e  u s z k o ­
dzenie  śc iany  w k o m o rz e  tu rb inow ej,  
k tó ra  w y m ag a  k o n ieczn eg o  rem o n tu .  
U n ie ru ch o m ien ie  te .k turowni p o trw a  
oko ło  dwó-ch m i a s i ę c ' .

Część ro b o ln ik ó w  p ra c u ją c y c h  do 
ląd w tej. tekturoM ni zos tan ie  za t rud  
n io n y ch  p rzy  remorncie

Uruchomienie tekturowni 
w  Platertjwie.

O negda j  zos ta ła  u ru c h o m io n a  po 
d łuższym  re m o n c ie  tek tu row .n ia  w 
P la te ro w ie  p o w . pasfaw sk iego , z a t ru d  
n ia jąc  p rzesz ło  100 ro b o tn ik ó w .

Zwinięcie agencji pocztowej.
D y rek c ja  Pocz t  i T e leg ra fó w  w 

Wiluifr zawia-damia, że ,z d n iem  20-go 
w rz e śn ia  rb. zw ija  <się agenc ję  pocz 
towo-lelegralicziiia. W ierzchn ie  k D zi­
any, pow. Dziana, w o jew ó d z tw o  " i 
leński-e, a n a  je j  m ie jsce  u ru c h a m ia  
się p o śred n ic tw o  poczt.-tel. o rozszb- 
rzo tiym  zak res ie  d z ia łan ia  (Dz. I BP 
Xr. (50/927, ])oz 530).

Polska kemunikpeja samula 
towa w okresie jesieni i z im y

D na 1-go w rześn ia  1933 r. w c h o ­
dzi w życie n a  n a sz y c h  l in ja c h  p o ­
w ie trzn y ch  n o w y  ro zk ład  lo tów , w e­
d ług k tó rego  sa m o lo ty  k u rs o w a ć  b ę ­
dą codz ienn ie  (nie w y łącza jąc  n ie ­
dziel)' h  lko na dwóch* linjac.h: W a r  
szaw a— K raków  i W a rs z a w a — Lw ów .

IŃa l in jach  pozosta łych , t. i.: W a r ­
szawa —  G dańsk  —  Gdynia , W a rs z a ­
wa — Pozn  ui. W a rsz a w a  —  Katów :- 
ce, W atrszaw a —  W ilno , K atow ice  —  
K rak ó w , K raków  —  B rno  —  W ied eń ,  
L w ów  —  C zern iow ce —  B u k a re s tz  — 
Sofia  — Salonik i i W iln o  —  Byga —  
Tallin  sam olo ty  b ę d ą  kursow*ać fyl- 
ko trzy  r*zv w tygocinśu.

Na lin ji  W arsz a w a  —  Bydgoszcz 
ru c h  zosta je  w s trzy m an y .

P o n a d to  na o k rę s  z im ow y w s trz y ­
m a m  zas ta je  ru c h  z d n ia m  10. X, na 
linii B u k aresz t  —  Sofja  —  Saloniki 
o raz  W ilno —  Ryga —  Tallin ,  a od 
dn . 1. XI. tkże na lin ji Warszaw*a —  
WTiIno.

NA WILEŃSKIM BRUKU
KRADZIEŻ NA SZKODĘ MAGISTRATU.

O n egdaj  na  sz k o d ę  m ag is t ra tu ,  n ie u ja w ­
n io n y  n a r a z ie  sp ra w c a ,  sk r a d ł  szy n y  w ą s k o  
to ró w k i  w ar tośc i  k i lkudzies ięciu  zł. (c)

SPRYTNY W Y ST Ę P ZŁO DZIEJSKI.
Ubiegłego wieczora n iez n an i  sp ra w c y  

sk ra d l i  :z d o rożk i  odw ożące j  z d w o rc a  kniejo  
wego de m ie sz k an ia  Jec ic la  Tyszow ieck iego  
(Kwaszclna itt) w a l izkę  z a w ie ra ją cą  ga rd e ro  
hę m ęską  :na ogó lną  su m ę  p o n a d  490 zt.

AV w y n ik u  p rzep ro w ad zo n eg o  dochodzen ia  
po lic ja  a resz to w a ła  sp raw cę  kradzieży .  je).

w ś P ó a  p i s m .
Ukażą! .się N r. 37 (Ó08) „W i Jom ości  Li 

t e ra ck ic h '4 w olijętości 8 -iu  ko lu m n  i za w ie .  
r^j: f rag m e n t  noweli  M a r ja n a  B uczkow sk iego  
„Śmie-rć cJito-pca1*, w ie rsz  Ainitoniago Slonim- 
..skiego „Lno w a k a e ja " ,  re p o r ta ż  W an d y  M‘4 -  
eer  „Nocuję  w przytuilku", recenzje  S te fana  
Natpierslkiego o poezji Sta ffa  i W ik lo ra  W eln  
t rn u b a  o di/iele prof.  Kota  o ideologji  a r ja n ,  
a r ty k u ty  Jerzego  Stempowskie-go „ S cep ty .  
cyzm w twórczości  W a c ła w a  J3erenta“ . E r a n  
c iszka Siedleckiego „ P o lsk a  n a u k a  o w ie r ­
sz u "  J. E. Skiwskiogo ,.Z wyżyn „śr is loś  
ci" —  dialog  n iep raw dopodobny*1, p o n ad to  
r ecen z je  z ks iążek  i k o respondenc ja*4.
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JANKOWSKI
P A B J A N f C E

i  % - W

„A IA  S K A i i

Największa w  kraju fabryka g a ;y ,  waty i cpatriinkćw.

S p e c j a l n o ś ć :

i  W A T A  L E C Z N I C Z A  ZE L N U
III TARGI PÓŁNOCNE — STOISKO W PAWILONIE GŁÓWNYM.

H; Na żądanie próbki waty lnianej bezpłatnie.

RfHKfi1 ńtrareJHrarrJiiiaianiiiUi!! araiłrai-irarjarapjaiiinu liiaimaiaiiif a

m. g  o  R D o  N Sp. Akc.
POLECA

Przyjeżdżającym na Targi Północne
ODWIEDZIĆ SKŁAD FIRMY Niemiecka 26, tel. 306.

Sukna, w ełny, jedwabie OSTATIE NGWCŚCI na damskie I męskie 
palta oraz garnitury. M ateriały na mundurki i palta szkolne.

. ■ 1 4 *=• %  W. ' . t ’ V m |

żw ro ć  uwagę n a  firmę, nic zam aw ia j  u  pokątnycli  
h and la rzy I  k tó rzy  ob iecu ją  złote góry za grosze, m ó  
wią,  że d o d a ją  do  zegarka  (5-slrzątowy s traszak  lub 

75 nab o i  i to za izł. 7.40, a  nie 
rob ią  tego. U nas  otrzym a każdy  
d a rm o  s t raszak  U. P. N. 2341
(bez zezwolenia) i 50 naboi wry-

• w ta m y  dla z am aw ia jący ch  l i s to ­
wnie zgarek  z franc,  złota szwa je.

______  syst. „A-nkier" z wiecznen: szkłem
i ó-teliuą g w a ran c ją  za  zf. 0 45, lepszy ga tu n ek  zł. 8.Ta
i jo .—  k ry ty  z t rze m a  k o p e r ta m i  zł. 12 i 15 ex lra  p ia s ­
ki na  k a m ie n ia ch  zł. 14 i 16 na. rękę,  d am sk i  lub mę- 
„ki zl. 9.95, 11.— , 14.20. Adresować:  Przedst .  Fab .  
Z.eg Szwa (c. Sz. Skrzydtower,  W arsz a w a  1, Sk ry tka  

386, Oddział 5.

T o  Pp. Fotogrefćw rrzto rćw tll j  

POLSKA PRACOWNIA FOTOGRAFICZNA:

Wacława Żylińskiego
W ilno , W ileńska 35, r6g E. Orzeszkow ej t

P r z y j mu j e  p r a c e ,  jak:  W y w o ł y w a n i e ,  K o p j o w a n i e , -  
R e t u s z o w a n i e ,  P o w i ę k s z a n i e .  Ceny konkuren-X 
Cyjne. Obsługa fachowa. Na ż ą d a n i e  r ob i my t 
z di ęc ia  f o t ogr af i cz ne  na m ie ś c i e ,  j ak g rup y,  wy- t
c ie cz k i i t d W ykonanie  staranne. P ro s zę !

się przekonać. t

I) A R M O
zitprfinie (przeznaczyliśmy fl p a l l  w e lu row ycl i  m ęsk ich
1 paliła d am sk ie  iz ful.rz.ane.mi k o łn ie rzam i  d la  tych 
Ir. T. K li jen tów . Którzy z ak u p ią  u  n a s  tow ary  d o  25

paźdz ie rn iku  r. b.
. "-Przeczytajcie uważjnie:

f  i r m a  nasza ,  chcąc  sipopiiilary.z-ować swoje  ! i- 
wa'ry Wśżód Hictznyob warvt\v  konsum en tów , u rząd za
2 m iesiące  reki  a-m o we.

W  ciągu tych 2 miesięcy  w ysyłam y wszelki" 
towai y P<> eenach  niżej kosztu własnego, a m iau i- 
w i e i e :

\ r .  I.
I > i k o  z a  1*3 z l .  5 0  g r .

wy.syfamy: 3 m efry  iM ter jn tu  na m ęsk ie  u b ran ie  _Je. 
sicirnff*, 1 pu low er  duży z ldyskaw icznym  zam kiem  p rzy  
szyi, 3 p a ry  skaTpćtt-k jć s ie n n y d i ,  3 ręczn ik i  hiaje,

3 c liusteczk i  b ia łe  do n o s a  oraz  1 p a rę  ręk aw iczek  
wełnianyefi  podw ó jn y ch .  -Na ż ą d a n ie  d o d a je m y  p o d ­
szewkę w cen ie  7 ztOitych. Opła tę  p o cz to w ą  zł. 2,50 

■płaci odb iorca .

Nr. 2.
40 m etrów  tylko za 25 zlotyeb

w ysyłam y: 4 -metry m a te r ja tu  „ F la n n s o l4* na dams-Ką 
suknię ,  9 m e t ró w  p łó tn a  k re m o w eg o  na  b ie l iznę  wszel­
kiego ro d z a ju  oraz  na  pościel  i p rześc ierad ła ,  9 m e t ­
rów  zefiru  n a  (koszule m ęsk ie  lub ch łop ięce  w róż 
n o k o lo ro w e  p rążk i ,  9 m e t r ó w  flaneJi b ie l iźn iane j  
puszyste j  i m ięk k ie j  w ró żn o k o lo ro w e  p rążk i  na  b ie ­
liznę wsze lk iego  r o d z a ju  oraz  9 m etró w  ręczn ikow ego  
w kostk i .  Opłaitę pocz tow ą  zł. 3. —  p łac i  odbiorca .

Nr. 3.
T ylko za złotyrh  32

1 sizilukę płótna,  b ia łego  17 m e tró w  w d o b ry m  g a ­
tu n k u .  2 p rześc ie rad ła  b iaje  z  kolorowe-mi b rzegam i,  
3 d u ż e  ręczniki  białe, 1 -parę ko łder  p ikow ych  na 
łóżka  w eleganckie  k w ia ty  żarikardowe oraz  1 pa rę  
d y w an ó w  n a  ścianę w n a jm o d n ie j s z e  tlkane obrazy.

Opłatę  poczt-ową zł. 4. —  -płaci odbiorca .
T o w a ry  p ow yższe  wysy łam y  k a żd e m u  za za 

ticzenie-m poczitowem po o t r zy m an iu  lis-towcgo Kaniń- 
wifeiwa. P-taćf się  p rzy  odbiorze .  Bez ry z y k a :  jeżeli się 
tow ar  n ie  podótm. p r z y jm u je m y  ,z powrotc»m i p i" 
uiądze- -zacrtFcainy tub za-miemamy n a  in n y  towar.

Z am ó w ien ia  -prosimy ad resow ać :
f.ódz —  Bielska T k an in a ,  Łódź, P io t rk o w sk a  

Nr. óffc
t WAGA: w dniu  30 p a źd z ie rn ik a  b. r. ogłosimy 

lisię o.sóib, k tó re  o t rzym ały  p re m je .
Korzy&lajcic więc iz okazji!  Każdy może zup '- 

nic bezp ła tn ie  o t rzym ać  jednio palto!

Zaleszczyki
G ra n d  - H o te l  - Pen s io n  

„ H e le n ó w k a "  n /D n i^ s t re m  
S ło n e c z n e  polcoje, b a lk o ­
ny ,  k u c h n ia  w ykw in tna .  

C e n y  zniżone.

Do wynajęcia
m ieszk an ie  6 ó o  p o k o jo w e  

ul. W. P o h u la n k a  34, 
d o w i e d z i e  ?ię u d o zo rcy

A k u s z e r k a

przy jm uje  od 9 do 7 wieci  
ulica K asz tan o w a  7, m. 5 

W. Z. P. Nr. 69.

SJRUSKIEKIKI, Św. J bk o ­
k a  17. Do w yn a jęc ia  p o ­
koje,  p e n s jo n a t ,  s to łow nia  
C eny  k ryzysow e.  Estko

S-f Kenipiieri
C h o ro b y  skórna, 

wenaryczn#
1 moi-.zopłelowe,

ulica Mickiewicza 4,
t e le fo n  10-90, 

od godz. 9 —12 ) 4— 8.

Di. Blumowicz
C h o ro b y  w e n e r y c z n e , 

»kó a e  i m o c z o p łc io w e ,
ul. Wielka Nr. 21,

t e l .  9 -21 . o d  9— 1 i  3— 7. 
W . Z .  P.  29.

Akuszerka
Śmiałowska

przeprow adziła  sle
n .  u l. O r z e sz k o w e j  3— 12 

( r ó j  M ic k ie w ic z a )  
ta m że  g a b in e t k oam etyaa- 
my,  u su w a  zm arszczk i, bra> 
d a w k i, k urza'k i i w ą g iy .
w. z. * 48, zm

Akuszerka
M. Brzezina
p rzyjm u je  b e z  przerw y
przeprowadziła się

Z w ie r z y n ie c , T o m , Z ana  
■a l e w o  G e d e m i n o w a k g  

ul.  G r o d z k a  27.

Do wyna jęcia
m i e s z k a n i a :  1) 4 p o k o j o ­
w e  2 )  3 p o k o j o w e  o r a z  
s k l e p  W i l e ń s k a  7 t e l .  10-67

Unieważnia slą
skradz iono  dowody:- 

l ł  k o ń sk i  d o w ó d  i 2) ks.  
w o jsk o w ą  w y d a n ą  przez 
I*. K. U. Święciany n  l  

mi i ę A leksandra  L atka.

Powiadomienie
P o w iad am iam ,  i'ż za 

wszelkie  zo b ow iązan ia  z a ­
ciągnięte p rzez  m o ją  żonę 
M arję  z S ienkiew iczów  
p r im o  voto W o lsk ą  n ie  
odpHywiadam. Bielski Ed  
w a rd  Wilno, ul. Halen- 
de rn ia  Nr. 11.

Charta
5-miesięcznego rasowego? 
o d d am  łaniio w do b re  rę ­
ce. Sosnow a Nr. 9a m . 4

Międzynarodowa
( in n a  zaangażu je  genera l ­
nego zastępcę na  pensję,  
prowizję  oraz agentów na 
rew-elacyjny m ię d z y n a ro ­
dowo patentow-any w y n a ­
lazek, k lóry  ziwlziwi} cały 
świat .swą n ieocen ioną  
wartośćią.  Zarobki k o lo ­

salne,  w p ro s t  n ie  douw ie-  
rzi nia.  MercaintiJ T res t  

Gom-pany Wa rs /a  wa

k W ydaw nictw o „K urjer \V itpńsk i“  S ka z ogr odp. D rukarnia „ZM CZ‘\  W ilno, B iskupia  4, tel. 3*40, Redaktor odpow iedzia lny  W itold  Kiszkis.


